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Wou, „Kaliszu; Łowiozu, i Łomży | | Bs zinta: 


Tila ua 1 Pactaranen. 


"w jednym z ostatnich numerów „Nowej 


Reformy“ zamieszczono ciekawy artykuł, ilu-- 


girujący stosunki w „Rosy, który przytaczamy 
puniżej: 


- Stosunki rosyjskie przysłania mgła tem 
gęstsza, im bardziej się one wikłają. Ze wszy» ' 


. stkich państw koalicyi Rosya jest najtrudniej. 


Bzą do komunikacyi już z natury swego poło». 


żenia i swoich urządzeń pocztowa-kolejowych. - 


"Dość powiedzieć, że do Sztokholmu przycho-.|- 
dzą dzienniki „petersburskie z dwutygodnio- 


em opóźnieniem. Jeżeli się do tych „natu- 


ralnych' trudności doda jeszcze i sztuczne w. 
postaci specyalnych zarządzeń, wydawanych 
w.Rosyi w celu ograniczenia komunikacyi, to 
hie trudno zrozumieć, że w środkowej Euro- | % 
pie wyobrażenia o stosunkach rosyjskich mu | 
szą być mętne tembardziej, że. pogoń za sene 
sacyą rozmaitych przebywających w Sztok-- 


-_holmie korespondentów przyczynia się. jeszcze ) 


do "dalszego mącenia. tych wyobrażeń. 


- Szczególniej nieprzejrzystą "mgłą pokryła. 


|. glę Rosya ód czasu upadku Stiirmera. Krótko- 
-tówala era Trepowa obfitowała w dramatycz- 


` pe wstrząśnienia, których słabem tylko echem 
| były prowadzone równócześnie debaty w Du“ 

mie. Nawet słyńne mowy Milukowa przeciw : 
Ślirmerowi i Bobrińskiego przeciw .Prołopo” . 


"powi, które sygnalizowane w. prasie środko- 


|. Wo-europejskiej zdawały się stanowić całe re- 


- welacye, w czytaniu okazują się typowemi 
przemówieniami opozycyj - 
„tych obfitość wykrzykników, 
> klęć i wymyślań stoi zawsze w odwrotnym 
: stosunku do treści konkretnej. 


_bywającej się z dobrze przegrzanego „już ko- 

| „Wa. Jeżeli Milukow mówi z patosem; że 

` nie wie, kiedy grom padnie”, to wprawdzie 

trudno zgadnąć, co sobie přzy tem ten poli- 

tyk. rosyjski konkretnie myślał, ale widać, że 
R — mócno. zirytowany.. 

Walka toczy się w Rosyi o — „ciemne si- 


~ RZ Mówiąc, pisząc i uchwalając na zakazy- 


_./ wanych zjazdach rezolucye o nich, miało się 

ha myśli przedewszystkiem — Rasputina. Ale 
zawsze była widocznem, że Rasputin to tyl- 
-ko — „pars pro toto", tylko jaskrawy symbol 


| beralzująca opozycya nazywa „eiemng“. 


- dzie szezególów wynika, że ową ciemną siłą 


-epu carskiego z samym carem na czele. Narzę- 
dziem tej partyi bv? Rasputin. 
Rdzeniem partyi wojennej jest. dążący do 


_ pują się żywioły nacyonalistyczne, ` 


"go. Partya wojenna ma swoją ostoję: w = 
 , ambasadzie angielskiej 


s | poczęła się natychmiast po wyparciu Rosyan 
-g Galicyi 1 ziem. polskich, kiedy to dumne 
„gmachy straszliwych rojeń imperyalizmu. ro- 


ejem. W ostatnich miesiącach zaś weszła w 


ery się to pogromem Rumunii, który w ręku 
_.partyi pokojowej stał się nowym bardzo sil- 
-Nym argumentem. - 
s Jaskrawym- epizodem. tej walki bylo ta- 
'-demnicze zamordowanie Rasputina. Był on 
oà początku. przeciwnikiem wojny i zwolenni- 
kem pokoju. 


ny, stat się jedynie decydującym. 


„Tylko z temperatury tych debat dumskich 
| moi a wnosić, że są one sykiem pary, wydo- 


że „nikt. 


kie: wielkiej sily, którą cała liberalna ili 
0,14% rozmaitych wyłaniaiących sie tu i ow- 


-vjest — partya pokojowa. Składa się ona z wy- 
-biłnych reakcyonistów, tudzież z części dwo- 


O ilay. liberalizm rosyjski. Dokała niego. grue, 
część 


"przemysłowych i druga część dworu carskie- 


dumskiej, w któ | 
porównań, za». 


-Walka między 'temi obiema partyami roz | 


-gosyjskiego rozwiały się jak fata morgana. Od | 
tego czasu walka ta trwa z rozmaitem napię 


. “stadyum szczególniejszej ostrożności, Tlóma- | 


-W związku z biegiem wypad- | 
nych. wplyw. jego na cara. zreszią 


pow jako postanowienie . 
silnej ręki. Ponieważ Trepow obawiał się zry- 
wać do resziy z większością Dumy, 
'wszystkięm zaś z Buchananem, nie chcąc dzie- 
"li6 losu Śtiirmera, przeto we wtorek rano wy» 
słał do Carskiego Sioła ministra spraw zagra- 


"wa, handlu — Sząchowskiego, 
Barka i rolnictwa — Rittlicha, którzy oświad- 


odradzali mu politykę silnej ręki, 
` zaprotestowali przeciw powierzeniu śledztwa ` 
-w sprawie zamordowania a władzom 
wojskowym. 


stwie Rasputina Ania ia o. if 


rozmyślaniach. Nie można się dziwić, że wy> 


nikała stąd córaz silniejsza skłonność do za- 


_warcią rychłógó pokoju. 


Jeżeli u cara była ta skłonność raczej wie: 
razem jego osobistych zapatrywań i usposo- 
bienia mistycznego, to dla partyi pokojowej 


była ona pierwsżórzędnym postulatem poli- 


tycznym. Dalsze trwanie wojny bówiem mu- 


si doprowadzić do dalszego osłabienia rządu 


a wzmócnienia żywiołów liberalnych, co w- 


rezultacie musiałoby doprowadzić do calkowi- 


tego przewrótu. stosunków. wew nętrznych, - 
W sam środek tego wiru dążeń, rachub i 
namiętności sięga dłoń Buchanana. 


Buchanan, któty ż ambasadora staje się coraz 
bardziej — rezydentem w. stolicy rosyjskiej, 


z niesłychaną bezwzględnością. popiera partye | 
wojenną, zwalcza pokojową. . 


"Mnóżą się głosy, które ustalają moralny 


współudział ambasadora angielskiego w zà 
mordowani. Rasputina. 
nana i pod. jego gwarancyą osobistą uknuły zo. 
“stal spisek ha życie-Rasputina. W ciagu. no: 
cy, w której: Rasputina zamordowano, bed | 3 
pałacem Jessupowa straż dzierży dwaj dete- 
ktywi — ambasady angielskiej. - | | ZESE 
- Główną osobistością w. gabinecie "Trepo-- dE 


W -salonie . Bucha- 


wa był — Protopopow. On stał w bezpośred- 


„nim stosunku z Rasputinem. On reprezento- 
wał partyę: pokojową w gabinecie. Na niego 
też spadały za to najcięższe groniy w Dumie, 


której większość l zw. „liberalna“ idzie na; 


pasku Buchanana. 

- Natychmiast po. zamordowaniu Rasputina 
car wezwał do siebie Trepowa, ale Proto- | 
popowa. Bezpośrednio zaś po tej audyencyi 
„wyszły dwa znamienne rozporządzenia: śledze 
„two w sprawie zamordowania Rasputina zo- 
„stało powierzone władzom wojskowym, Pro- 
topopow, dotąd tylko zastępcaeministra, otrzy= | 
"mal definitywną nominacyę i to bez wiedzy 
"Trepówa. Było to w poniedzialek rano ubiegł. 


tygodnia. Nominacyę Protopopowa pojął Tre- 
cara zastosowania 


przede- 


nicznych. _Pokrowskiego, oświaty —- Ignatje- 
finansów. — 


czyli carowi, że solidaryzują się z Trepowem, 
wreszcie 


-< We wtorek sam sam Trepow udał 


się do cara, usiłując przekonać go, że głów- | 


nym "winowajcą zamordowania, Rasputina był 


sam Protapopow, ponieważ do niego, jako do 
- ministra spraw wewnętrznych, należała. tros- 
ka o bezpieczeństw osoby Rasputina. m 


Car nie dał się przekonać, ale oświadczył 


-Trepowowi wręcz, że postanowił zmienić ga- 


binet. Jakoż rzeczywiście jeszcze w nocy z 
wtorku na środę Trepow, tudzież wszyscy wy» 


Jiczeni wyżej. ministrowie Protestujący otrzy- 
mali — dymisyę.... | 


_ Utworzenie . nowego. gabinetu ipowierzy! 
car księcia Dymitrowi Golicynowi. Ma to 
być. przedstawiciel skrajnej reakevi, przytem 
czlowiek šila” energiczny. Wejście do ga- 


binetu Szrzeglowitowa, który. już na jesieni 
'. 1915 napisał był i wręczył carowi memorrał 


żalecający zawarcię odrębnego pokoju, chara- 
kleryzuje nowy. gabinet najlepiej. Ma ta być 


-rzad silnej reki przódewsiyziiiem w stosunku 
do — Buchanana. - 


Car podjął walkę. A ambasadorem anpiel- 
skim. Niedaleka przyszłość okaże, kto w Ro- 


m jes! ROR Mikolaj H u, Gzy Buebanas? 
spri car spkal w toweri- > 


a 


mammina BA MA 


| 
| 


BERLIN. Wizędowo). Wielka Kwa- 
tera Główna donosi 24 stycznia: 


Ww sehodni teren walk: 


Br ront wojsk generaia-feldmarszalka | 


księcia Leopolda Rawarskiego. 


"Po obu stronach Aa i na poludniu od | 
| Rygi rozwinęly się walki o pomyślnym | 
| dla nas przebiegu. 


Interes - 
angielski wymaga, aby Rosya krwawiła dalej. | 


Front wojsk gohórala-itkownika 
- | arcyksięcia Józefa 
> Przy silnym mrozie toczyły się w nie- 


których miejscach ożywione walki artyteryi | 


i potyczki na przedpolach. 
Gi rupa wojsk generala-felimarszalka 
E Mackensena, 


"a brzeg. odnogi $ w. J er z o- 


"Komunikat niemiecki. 


aano oam 


£o, na północy od Tuleey, ponownie : zo s | 


„| stał PRE 


| Pront macedoński, 
Sytłnacya jest niezmieniona. 
Zachodni teren walk: 


- Przy prawie zupelnie jasnej, mroźnej 
pogodzie na rozmaitych odcinkach frontw 
| działalność polowa nie przekroczyła umiar 
| kowanych granie. 

Lotnicy wyzyskali pomyślne waruniż 
| obserwacyjne do spełnienia ieh wielostron= 
nych zadań. W licznych walkach w powie: 
| trzu i wskutek naszego ognia ochronnego 
| przeciwnicy utracili 6 latawców, 


Pierwszy Geńerał-Kwatermistra 
| BE osobka | Ludendorit, 


= 


WIEDEŚ. Urzędowo donoszą daii 24 
styczia: ie 


W 'sehodni teren walk: 


Grupa wojskowa. generala-felimar- 
szałka Mackensena, 


- Północny brzeg ódnogi Ś w.Jer Jo e g 0 | | 


ponownie został opuszczony. 


Front wojsk generala-pulkownika 
arcyksięcia Józefa. j 


e „Oba wopeńląkych. się w ziektótych | i l 


- r] i, e x 
Siea 


Komunikat austryncki: 


Dn 


miejscach walk armatnich niema nie do de 


ni esienia. 


front wojsk Ks, Leopolda Baware 
135 skiego, SA, 
Na froncie wojsk austryacko - węglem 
skich nie wydarzyło się nie nowego. 


„Włoski i poł. wschodni teren walks | 
Nie zaszly żadne zmiany. | 
Aa szefa sztabu generalnego 
von Hoefer, 
Folimarszalek - Pora | 


Poi a gl mi 
wojenni. 


w renot zeszycie "oudyżiskiego 


miesięcznika „Fortnightly Reviev“ kreśli zna- 


ny publieysta angielski Dillon, niezwykle pe- 


„symistyczny obraz ogólnego położenia wojen» 


nego. W artykule tym czytamy: 

-Obecne położenie wojenne =~ m: mo ol- 
brzymiego rozwinięcia sił po stronie. koalieyi 
i pewności ostatecznego zwycięstwa -= jęst fa- 
talne, a nastrój, panujący wśród ludów państw 
koalicyi, daje powód do zaniepokojenia. Mimo 


licyi nie są wolne od troski. Wierzą one wpra- 


wdzie. w ostateczne zwycięstwo, ale nie dają 
już żadnej wiary przewidywaniom tych ludzi, 


to chcialyby przecież wiedzieć coś o drogach, 
wiodących do tego celu. Tymczasem narody 
nasze „widzą, że poniesione dotąd ofiary i Ko- 
szta nie stoją w żadnym stosunku do zdobyczy. 
to, a powodem: tego nieprzewidziane okolicz- 


się też zapobiedz powrotowi takich okoliczno= 
ści. Ze wszystkich obietnic, których ludom koa- 


ba wytrwać. 


nych da które koalicya dawniej miela w 


i i 1 ytan 


EM pomyślnych objawów, narody kóa- 
| których przepowiednie dotąd się nie spełniły. 
Skoro się w nie wmawia pewność zwycięstwa, 


Spodziewanych sukcesów dotąd nie osiągnię». 


ności, które się nagle wyłoniły. Ale powinno 


licyi nie. szczędzono, tylko jedna nie przynio-. 
sla rozczarowania, mianowicie, że ostateczne : 
zwycięstwo jest pewnem. Przy tej nadziei trze- 


Interweńcya Rumunii, która miała wojnę 
zakończyć, przedlużyła ją zdaje się, na nieo-- 
graniczony czas. Nie było to jednak uiespo 
dzianką dla koalicyi, która przez lata całe nad: 
tem pracowala. Rumunia — to ostatni z licze | 


swych rękach, a które wydała. w ręce nieprze 


trudności na blizkim wschodzie, która miała 
rozdzielić Berlin od Konstantynopola, a otwa ' 
rzyć dla Rosyi Dardanele, „pozbawić państwa 
centralne pomocy Bulgarył i Turcyi i zacieśnić 
ich blokadę, — ta Rumunia powiększyła dziś 
zastawy Niemiec, powiększyla ich mapę wo» 
jenną, skrócila ich front, zaopatrzyła je w nie- 
zbędne zapasy, wzmocniła nieskończenie ick 
znaczenie w państwach neutralnych, a wstrzą> 
gnęła zaufaniem narodów koalicyi do ich rzą: . 
dów. Rumunia, która miała przynieść ostate- 
czne zwycięstwo, stala się dla koalicyi wielką 
troską, podczas gdy neutralność Rumunii była 
dla niej silną podporą. 

~. A kierownicy polityki koalicyi mieli prze 
cież dwa lata czasu do rozważenia swych de 
cyzyj. Znali wszystkie trudności i braki, wy © 
tworzone przez nowe położenie, Bratianu zaś 
i jego doradcy wojskowi ustawicznie wskazy- 


strategicznie konfiguracyi granic, sama nic nie 
jest w stanie zdziałać, a jeżeli koalicyva nie 
chce, by interwencya: Rumunii stała się dla 
niej uciążliwą, powinna dać Rumunii wielkie 
posilki, 

- Bezmyélna polityka koalicyi, która ZMUSK o 
ła Rumunię do wystąpienia, bez zapewnienia 
jej. dostatecznej pomocy, przyniosła mocat 
stwom centralnym sukces militarno-polityczny 


miecz, który miał spaść na wrogów, siał się | 
| zabójczym dla Koalicyi, a lucy kvalicyi mają 
prawo zapytać, czy wszystkie środki, dołąć 
dostarczone, doprowadzą do podobnych klęsk, 
jak w wojnie rosyjsko-japońskiej. Nastrój tet 
widać w głosach prasy i rozmaitych enuncya: © 
cyach. Koniec raku 1916 zastal koalisyę w sye- 
v | tuacyi, nan mimo wszystkie urzędowo zaw. 


jaciela. Rumunia, która miała usunąć wszelkie 


wali, że armia rumuńska, przy niekorzys stnaj 43 


i zaopatrzy ła je w środki żywności, Niszczący, 


-. mie szczególnego. 


3 Sj Ka 


pewnienia, nie wydaje się pocieszającą. Mocar- | 


stwa centralne, o których wyczerpaniu zawsze. 
sly: Szano,. zaopatrzyly swoje Ironty- w niezbęd- | 
„ny materyal, a ostatnie z małych państw, zmu- 
szonych do akeyi na rzecz koalicyi, podzieliło. 
Jos innych. A tymczasem wojska. naszy ch nie- 


przyjaciół zdziałały cuda, o wiele. więcej, anie | 


żeli oczekiwano, Patrząc na sukcesy tych ol- 
- drzymich. wysilków nie można się uchronić 
przed uczuciem żaniepokojenia. S 


; Włosi, którzy . z początkiem wojny. dotarli 
"na odleglość 25 kilometrów. od Tryestu, dziś, | 
po niesłychanych, póltora już roku trwaj ących | 
wysiłkach, oddaleni są od. EE o 23 kilo- 
- mely. 
| Armia Zlosca, która razem z Rumunią 
miala zadać niszczące uderzenie; przyniosła 
nam. rozczarowanie, a obliczywszy sukcesy pel 
nych chwały walk na froncie francuskim, prze- 
kónamy się, że olbrzymiemi ofiarami i boha- 
ierskiemi wysiłkami udało się odzyskać zale- 
dwie 300 kilometrów kwadratowych z 50, 0060: 
kilometrów > obsadzonych przez 
nieprzyjaciela. | 


-Że na zwyślęsiwo w. takiem tempie długa 
rzeka będzie czekać — jest jasnem. Ponadto. 
za mało uwagi zwraca się na iakt, że czas nie 

| pracuje. już dla kóalicyi, ale dia nieprzyjacie- 
la. Niemcy w lot zrozumieli, że wzrastająca sie 
ła koalicyi płynie z dwóch źródeł: ze wzmożo- 
„nej niezwykle produkcyi amunicyi i znakomi-. 
tej aaa transportowej. W tym też kierunku. 
skierowali oni swe plany, zaostrzając wojnę 
podmorzką i zatapiając okręty handlowe. Stra». 
ła tonnaży stała się już dawno grożnem nie- 
bezpieczeńsłwem. To też jeżeli nie poczynimy 
istotnie skutecznych zarządzeń, kwesłya trans- 
portowa wejdzie z wiosna w stadyum krytyez- 
ne. Nie należy również: zapominać. o tem, że 
- nietylko nieprzyjaciel cierpi wskutek trudności 
, aprowizacyjnych. Co najmniej tak samo nie- 
pomyślną pod tym względem jest sytuacya w 
Rosyi, . a sytuaeya Włoch z "R zapowiada 
się fatalnie.. > 
- Nadto wskazać tóżeba na | ustawę 8 po- 
wszechnej slużbie cywilnej w Niemcze ech, któ: 
ra każdego wolnego jeszcze człowieka zmusić 
może do pracy w.fabrykach amunicyi. Z. po- 
wody tysięcy robotników: liczyć się należy ze 
- wzmożeniem się niemieckiej produkeyi amu 
nicyi o 75%: 


"Poza tem wszystkiem tkwi jednak fosters 

E jedno największe ni :ebezpieczeństwo, a miano- 
wicie, że Niemcy: przez wzmożenie swojej pro- 
dukcyi amunieyi, przy równoczesnem zmniej- 
szeniu produkcyi nieprzyjacielskiej, przez u- | 
stawiczne zatapianie okrętów transportowych, 
sprowadzą zupelne przesunięcie sił i w końcu 
staną R zwycięzcy na wś jj irontach. 


tami Maty faraka, 


Kónstaniynobel 23 stycznia. — Główna 
kwatera donosi 22 stycznia: 


Na wschodzie od Kut-el- ŁAmara w ciągu | 


salej noty na 19 stycznia nieprzyjaciel skiero- 
wał ogień swej lekkiej artyleryi na opuszczo- | 
'ne przez nas słanowisko i następnego dnia | 
zaatakował to stanowisko za pomocą brygady | 
piechoty, Podczas ataku tego skierowaliśmy. 
na nieprzyjaciela ogień skrzydłowy i zadali- | 
śmy mu ciężkie straty. 3 | 


Front perski: Oddział Sieprzyadiejski 
zaatakował wojska nasze w okolicy Lawieta- 
bad, lecz został odparty. Poa się w kie | 
- runku na Dizabad. ` | a 


Front kaukaski: "Prawe rdia nieprzy= i 
 daciela zaatąkowało nasz posterunek przedni 
w sile jednej kompanil. R a do 
w calości odparty. .: 


ioa W odeinku lewego skrzydła, pomimo po-. 

t«bawionego dróg terenu, patrole nasze roz- 
'winęły ożywioną dziaalność wywiadowczą. 
dedna.z naszych grup patrolowych odpędziła. 
wysuniętych naprzód wywiadowców nieprzy» * 
jacielskich-i postępując za nimi zbliżyła się 
do glównego stanowiska Rosyan W innem | 
"miejscu jedna z.kompanij naszych przepędzi- | 


(ła podczas wywiadów kompanię nieprzyja- | 


sieiską i opanowała zaatakowane stanowisko, | 
Kontratak nieprzyjaciela wykonany za pomo- 
są trzech kompanij. odparto krwawo, po czę- | 
ści w walce na bagnety. Również na. lewem - 
skrzydle: artylerya nasza - poprowadzila po- 
myślną -akcyę i skierowała . skuteczny ogień: 
swych dział na kolumny nieprzyjacielskie, 
znajdujące się w marszu, oraz na obóz nie- | 


rzy jacielski, Fae zadala nieprzyjecielo: | 
wi ciężkie straty, =- E 


Na pożostaych “frontach nie wydarzylo się, | 


Zastępca płównodowodzącego 
Pana Enver Pasza. 


ER m 


 Ronstaniynopal, 24 stycznia. m Glówna. 
Zwalera donosi 23 stycznia: 


Z: frontu kaukaskiego doneses: wW iie 
ku lewego skrzydla nasze oddziały: wywia- 
dowcze w dalszym ciągu swego. przedsięwzię- 
sia, o którem donoszeno w komunikacie wczo- 
Tajszym, zdobyły. stanowisko siękczyjachaja. | 
na arzosirzęni 16 kim. 


|| sprowadzał male oddziały posiłków. 


zupelnie spokojnie. 


Ww anie, 


„A alność artyleryi nieprzyjacielskiej. 


ii ht TI RE 


ETE 23. stycznia. - z - Sztab „general |- 
| nę ARE 22 stycznia: | - 3 a 
: Front zachodni: W nocy na 21 sty AE ge |- 
-kolo godziny 3 dwie kompanie niemieckie usi |- Głównej 
 łowaly na południu od wsi Darów nad rzeką | 
; Szara, na poludniowym wschodzie od Barano- | > 
: wiez, posunąć się naprzód, zostały jednak ża. | 
, pomócą naszego ognia wstrzymane i musiały. | każ unię dowy. | 


urzędowego o potyczce pomiędz 


froncie Rutka 


| cofnąć się do swych rowów. W kierunku Ko-. | 
wla nieprzyjaciel ostrzeliwał z artyleryi i przys 
rządów do rzucenia min stanowiska nasze na: 
- Hiryiiska — Wieliek, poczem | 
ruszył naprzód małymi oddziałami i wiargnal | 


do naszrch rowów- o.2 wiorsty na południu od- 


silki wyparły go jednak stamiąd i pz e 


ły poprzednie položenie. > 
Około Świdnik, na drodze żólsznej Po- 

żysncze — Kowel i w okolicy Starego Moso- | 
-ra (?); artylerya nasza ostrzeliwaia gwaltow= | 


nie zasieki druciane, oraz okopy nieprzyjaciel-- 


la. 
|.pierwszej linii rowów do drugiej, 


-Zauważyliśmy, iż, nieprzyjaciel uciekał z: 
oraz, że | 


| ców, oraz uszkodzony został ster, co doprowa- | sze dzienniki paryskie zawierają RE 


"Na południe od Brodów, w ciągu nocy 0-- 


nie naa drodze Tarnopol — Złoczów. 


"Na stanowiskach naszych na południu oð 


Brzeżan francuski porucznik “lotnictwa Gosse, 


v 


zaałakowateldtawiec niemiecki i 
upadku. 


zmusił go do 


rzeką Narejówka. 


“Front rumuński: 
ciela posunąć się naprzód w dolinie Qites po- 
wsłrzrmane zostały naszym. ogniem. 
zostałym froncie wymiana ognia. 

Front kaukaski: ) 
nów tureckich przeciwko oddziałom © naszym 


na. A NE od Kemash, zostala Bowsiiżye: 
man 


i odpartą... 
> Czarne: Jedna z h łodzi D 


wodnych w pobliżu Bosferu zatopila nieprzy- 


jacielski parowiec i 9 żaglowców. 


<> PRE 


Kereńtety francio 


Paryż 24 stycznia, — A donoszą 


„28 stycznia po poludniu: 


Dość ożywiony ogień armatni pomiędzy 
Dise i Aisne. 


Na pozostałej części frontu nog minęła 


"Paryż 24 stycznia. - ma - Urzędowo Zonoszą 
23 stycznia wieczorem: 
.. Dość oz wióny ogień armatni w rozmaj- 
tych punktach w. Szampanii i w Argonach.. 
"W Lotaryngii wykonaliśmy wycieczkę do 


| linij nieprzyjacielskich w okolicy Reghecourt. 


Dalekonośne działo nieprzyjacielskie wysirze* 
llo: kilka granatów w okolicy Frourard. 


-3 
ana oo 


imi ut miesi, 


- Londyn, 24 stycznia. — Główna kwatera 


; donosi 23 stycznia: 


Na północnym - wschodzie od Neuville 


| St. Vaast poprowadziliśmy skuteczną wyciecz- 


kę, podczas której wzięliśmy jeńców. Wczo- 


raj wieczorem nieprzyjaciel usiłował wykonać | 


dwa ataki pomiędzy Armentieres a Pleeg- 
straert. Jeden z ataków odparliśmy 
dotarł do naszych linij, drugi zaś wdarł się 
dó naszych rowów ochronnych. lecz nieprzyja- 


rabinów maszynówych i pozostawi! w rękach 
naszych pewną liczbę jeńców. Obustronna 
działalność artyleryj była dość znaczna. Ostrze 


Jiwaliśmy stanowiska AP OCIe a z do- 
brym EE | | 


Korritat t at tini 


Le Favre, 23 stycznia, == A kwato- A 
"ra donosi 22 stycznia: | 


Ożywiona walka -artyleryi połowej i ro 


wów ochronnych w okolicy Het Sas. Na pozo- | 


stalej części frontu trwa sita: ostrzeli- 


I Teina liS 


- Fomtkat_ wioski. 


pirm, 28*styeznia. s= - Główna kwatera do- | | 
nasi 23 stycznia: 


Na ealym. froncie zmniejszyła się. dzia” 
Nasza o- 
strzeliwala prace przy wroszeniu baraków w. 
okolicy, Lagazuci (nad rzeką Travenans es w 


dalinie Boite) i podjrzymywała ożywiony 


gień, ażeby powstrzymać i przeszkodzić. w. 
przesuwaniu wojsk na drogach poza frontem 
nieprzy/ iacielskim położonych. 

"Na Karście dzialalność „naszych śdażistów, 


które zaatakowały í rozpi oszyły E 
| Skio PASA wy wiadowcze, 


“i m OKRES ` 
mens EAEE i i ke o 


‘Sgad? jak kemień do linii niemiec- 
kieh, w pobliżu wsi Skomorochy Nowa nad: 


„Na po-. 


Ofenzywa dwu batalio- | 


zanim 


Usilowania. nieprzyi a 


W odcinku Hürzbaech starcia pomiędzy pa | 
| trolami. Około Largitzen walka artylaryi, 


'| ciel został zeń natychmiast wypędzony, Ata- | 
kujący oddział wpadł pod ogień naszych kas | 


F 
F 
=i 


| 234 t parowców . a pojemności: L. 858 ton 


„wozdanie urzędowe admiralicyi 


biegu wypadków. 
Schuven stvezon® zostala zacieła walka Pa | 


{oei atlatięntów, e muwi! 
„Kw 


odjechali nocy wieśtej x do Więjęj 


z tarz m E ME Kl m 


pedowców naszych, a angielskiemi. lekkiemi 


"wety, Maksa Schultza, 


s a a E AE | dziło do starcia z inną łodzią. Terpedowieć | 
strzeliwał nieprzyjaciel stanowiska nasze pod | 


Dąbiem, Batkowcm i Hukałowcami, jak rów- | » 
| później do holenderskiego portu Ymuiden, nie | 
begge. napastowany przez. nieprzyjaci tela. Na- | 
pomimo. uszko- | 
dzeń. brala w dalszym ciągu ucział w- potycz. d 
ce i w przebiegu jej uszkodziła ciężko kontr. | 
| ki wywiadewcy- | 
lotnicy stwierdzili następnie, iż lódź ta peczę- |- 
| Torpodowcowi niemieckiemu, pos: | 
mimo znacznie zmniejszonej szybkości, pewia- 
dlo się, niezalożnie od nieprzyjaciela osiągnąć d 
Trzecia łódź nie- 
mierka. która w ciemnościach utraciła podczas 
| petyezki kontakt g innemi ledziami natknęła 


„V. 63% w stanie ciężke uszkodzonym wplynął 
69“ IóZ4, 


jeokana „przez „Vo 


torpedowiec anziolski. Nasi. 


ła tonąć. . 


niemiecki punkt oparcia. 


s'e na kontrtorpedowce nieprzyjacielskie, za. 


 ałąkowaa je natycamiast i, za. pomocą. wy- 


puszczonej torpedy na blizki dystans, zatopi-. 
ła wielki kontrtorpedowieo 'mieprzyjacielski. 


Ponieważ nieprzyjaciel posiagal przeważające | 
| siły, lódź. przerwała potyczkę i bez przeszkód 
„se strony nieprzyjaciela edpiynela (do „portu 
niemieckiego. e A ee APA 


AGA DAE 


Rottorfzm, 23 stycznia. (T. wł). == „Nieu 
"1 ve Rotterdamsche Courant donosi z Ymui- 
'den: Zabici oficerowie niemieccy, oprócz ko- 


mendania flotyli, kapitena Schultza, są: nad- 
porucznik marynarki Faust i i porucznik mary- 
narki Hannover., Komendant „V. 69“ Boehn, 
nadporueznik Jordana i R nier Telwich 


odnieśli rany, 


ALEE 


Rot łerfam. 24 stycznia. (T. Wy mo a 


donosi: Nocy wczorajszej patrol- marynarki 
naszej spotkał u wybrzeża holenderskiego dys 
wizyę torpedowców nieprzyjacielskich. Nastąe 
pila: krótka walka. Jeden z torpedówców : nie- 
przyjacielskich . zostal zatopiony. inne. zostały 
ciężko uszkódzone i rozproszone. 
ści nie można było dobrze obserwować prze- 
Tej samej nocyw' pobliżu 


dzy torped: owcami angielskimi i. nieprzyjaciel- 
skimi. 


ców. Torpedowiec 


nasze okręty. Poza tem okręty nasze nie od- 


„dhiosły żadnych. uszkodzeń. 


inm rme] Prpioaniżamt ret EB" imi. * 


Kopenhaga, 24 stycznia. (T wE) =» „Daje | 
ly Chronicle" otrzymał depeszę z Nowego :Jor=" 


ku, iż przyczyna wstrzymania wielkich parow- 


tów z wychodźcami nie tkwi w.braku węgła, | 
| jak podano oficyalnieg lecz wstrzymanie ich: 
| zastalo spowodowane obawą przed.  niemiec- 
kiemi krążów nikami na. Atlanty. ku.. 


amaa aans irmans stw 


O asfosfwa zatoa 3. Ari". : 


"Sztokholm, 24 Pa (T. wł.). — We. 
dług - „Stockholms Dagebladet“, 
przez niemiecką łódź podwadną - parowca | 
szwedzkiego „Ingeborg“, wiozącego pocztę za 
„| gielską, pociągnęło za sobą to następstwo, i 
-| zaprzestano wysylania posyłek pocztowych 8 | 
„| między Anglia. a Szwecyą. Loyd szwedzki, do 
"| którego należał „ingeborg“ i- który. conajmniej 


'zatap: enie’ 


4 posyłek ang: żelskich do Szwecyi „przewoził, . 
donosi; iż nie.myśli on już więcej zabierać ja- 


może ona zawierać kontrabandę, 5 


-Birsfy NUTS akie si Joi Tamomi. 


thrret ania: 24 or (T. wl). A „Mor. 


-ia 


gentladett“ * donosi, iż z ogólnej liczby, ton 
norweskiej floty handlowej na uslugach Nor- 
wegii "znajduje się jeszcze tylko $14- do 4%. 


nio zalopionymi okrętami norweskimi, 
weską marynarką handlowa od pot 
-ny siracila vgólem 408: 000. ton; 


- Bertin, 24 s stycznia.” | Gd wt). kimmi | aik „Sanomat, | 
W. ,uzupelnienii doniesienia 


częścią tor- n 


| donosi, że w  Peiersb ir 
przeciągały demonst 


| cego sie na pożywienie. Przeciwko 
silami zkrojnemi rano dnia 28 b. m., nadeszły | 


jeszcze następujące szczegóły. Zaraz po roz | ruczników rozkazał strzelać do tlum 


Ratki-Mizyt' skiej. Śpiesznie sprowądzone po | poczęciu potyczki, która rozegrała się podczas 
| ciemności, prowadzący okret „V. 69“ ugodzo- 


| ny zostal pociskiem w mostek kapitana. Po- 


| ladunkami, żolnierze odmówili. Porueznik 
| bec tego miał sam wystrzelić, a oburzeni 
| nierze_ -zaktóli go podobno 'bagneta | 
| kompanię stawiono przed sąd wójenny 
cisk ten uśmiercił szeia flatyn, kapitana kor- | 
który od. samego po- | 
czątku wojny kierował zawsze śmiało i z po- | 
„wodzeniem swoją Hotylą. Prócz niego ponio- | 
sło śmierć dwóch oficerów i kilku. szeregow-. | 


| wotne WYS gnanie na Srberyę.. 


|- Rodzianki, u cesarza miała przebieg. :pomy' 


EZO. 


„stycznia, w obecnosti cesarza, cesarzow f 
. zostałych członków domu cesarskiego, w. 
| skiem Siole wydano bankiet galowy. na.. 
| a Rastęncy trang, oraz Bal ati 


_„Weslminstergazette" 
niemieckich warunków pokojowych, jeżeli. 


noby się, czy jego. „pokój bez.zwy 


aly. zgadza; ją się Z: naszy mi. 


ikojezeć Nie dadzą się one osiągnąć, j 
: a nie mia się och na da a 
angielskiej | 28 


todo loran lecz w rzeczy ;g. 
| Wojna może Ble: skończyć. : 


W ciemno | 


Telegraph“ donosi z Nowego-Yorkut 
Jeden z torpedowców nažzych ugo- | 
dzony został torpeda, skutkiem wybuchu któ- i 
rej została zabitych 2 oficerów i 44 szeregowe- 
zatopiony został „przez 


„mocną, ponieważ z wystąpienia Wilson: 


dzić się mają państwa wojujące, oraz, że 


-| lokrotnie wyrażano zdziwienie; że ten pre: 
_dent, który od czterech lat'nie zdołał 


: pozwala mu. TAE 
kie'kolwiek poczty, albowiem obawia się, iż | P 


| pn a, to jed 


i nie powinno się zamykać 
ko; Ra podjąć. ponownii 
|-na narodowa stan 

„Siliartstidende* donosi, iż wiącznie z ostat- "będzie Skóra wade ze a żę, 
- | mnego poparcia. - Podob 
-| pienia Brianda:do bięc 
33 gotowi być: mają | 


SSA ADK WWE ką) 


-Peronite „R 


E 2A stycznia 
tiono parowiec 


[A 


straniom zawezwano wojsko. Gdy jed: 


ludzi skazano na śmierć. W. drodze l ki 
'sarskiej karę Śmierci żamieniono im £ 


O un Totana 


Genewa, 24 stycznia. (T. wł); — 


notę, wódług której audyencya prezesa D 


czy wszakże wskutek tej 
dzie spodziewać się jakichkolwiek. us p 
dla stronnictwa liberalnego w Dum k 
Ae nie odważa się Awdordzić sian 


Patial ma 571 irmi wa mi 
- Sztokholm, 24. stycznia. (T. wł.). == 
tersburga drogą urzędową. komunikują, e 


ani e 


- Prasa 0 oira Mim. - 


Aai -24 stycznia. AT. v 
pisze: z. powodu p. 
mówienia Wilsona: Najpraktyczniejsze, 
Wilson może obecnie: uczynić, jest ogłosz 


one mu. wiadome, albo też skłonienie 
do ich opublikowania. Panieważ. do 


dzie. prane który pozostawi najkonie 


A „zniszczeniem. . 


| przez, wolność mórz“ — dziennik 


uważamy. za. „właściwe, to, wówczas > 


mienia. | A R 
B Z'ednoiom rie twą litryerore 
- Rotterdam, 24 stycznia. (T. wł. ).—=„E 


papierów publicznych. zachowała t 


nika, że Stany Zjednoczone wezma 
dynie w poręczeniu warunków, pa jaki 


Dom nie będzie już dalej interweniował. 
cić pokoji w Ae :po nak str 


jakich ah Europa. ma zaw 
i w jaki sposób można Bedes. niray 
adi > 8 


tat yian stanow: 6 A í 


l Rzym, '24 stycznia. 
„Temps* zapowiada- „wielką 
czwartek .ma być stoczoną ` 
nów o istnienie: ministeryum f 
dowy':komitet akty wny, utworzony z 
obu Izb, s prirguloial e wę; 


du, jetta chodzić RBA o asiani 
eyi, na energiczną krytykę. których 
Dzie m 


y dojść do istotnej i ostal 


„ trudności w dostarczaniu węgla, oraz wzrasta- 
—-, jących chłodów. Chwilowo jest niemal niemoż- 
-Twem. dostateczne opalanie sklepów, biur i 
warsztatów. Na. placu Rzeczypospolitej. prote- | 


CE 


= gnęło bulwarami ku. placowi opery, gdzie zo- 
| staly rozpędzone -przez policyę, która natarla. 


-wanit nówych zaburzeń prefekt policyi polecił 
a. ostre zarządzenia zapobiegawcze. 


-ienie Biura Wolffa: Urzędowy ‘wykaz strat |! 
`- podczas wybuchu. w. fabryce amunicyi we | 
„wschodniej dzielnicy Londynu głosi: Mężczyzn | 
zabitych. 44, ciężko rannych 19, lekko rannych i 


„nych 19, lekko 71.  Przypuszczaję, że wykaz ten 


kil SĘ w rL | 
Ś Bona. 24 stycznia. (T. wl). — -„Notelli- 


r de Lyon“ donosi, iż wczoraj doszło w Pa. 
ryżu do gwałtownych. -„manifestacyj wskutek 
stowali robotnicy i pracownicy. Tworzyły się 


koómuńikacyi, Sembatowi. Wiele grup. pocią- 


ma nie naraz-z wielu punktów, Na Montmartre 
doszła ao. podobnych. manifestacyj. W oczeki- 


- peta mineta w y fabe mun iy. 


© Londyn, 24 stveznia. (T. wl). — Donie 


150: kobiet zabitych 11, cieżko rannych 34, lek- 
ko rannych 102: dzieci zabitych 15, ciężko ran- 


jest. ia, zapalny. . 


i Tim nim. 


+ tm ugrupowanie | le wojsk rosyjskich. 


Jok doùosi prasa 1 londyńska z Petersbur- | 
5 ga; „przegrupowanie wojsk rosyjskich zostało 


zosta 


już częściowo dokonane, Pierwszą oznaką te. 
go-faktłu jest kontrofenzywa rosyjska w doli- 
mie Seretu przy wspóludziale wojsk rumuń- 


skich. 


Rosyanie podejmują także na innych od- 


cinkách olenzywę, a równocześnie rozpocznie 


sig: -keya zaczepna także na froncie zacho. 
pun i. ons 


Pitimi Regni jego „ropog. 
* Jak wiadomo fachowy wojskowy wspól- 


konik „Timesa” londyńskiego, pułkownik 


Repington, uchodzi za jednego z najlepszych | 
znawców szłuki wojskowej w Anglii. Już przed 


: wojna zdobył sobie niemały rozgłos — głównie 
— wemi "sprawozdaniami o manewrach - wojsk | 


niemieckich. Wedlug tych przedwojenny ch 


Bórawozdań Repingtona wypadało, że wojsko i 


_ niemieckie jest instytucyą, zbudowaną na- me- 


skiego miasta stołecznego Warszawy. 


| gu 24 godzin najprawdziwsze szczegóły © mur- 


a> BA * Musisz pan nim być — rzekł redaktor 
Sa: tónem, nie dopuszczającym opozycyi. 


7 róplanu?. 


z R stasowiskanii rosyjskimi. Ponieważ bylem gę- 
a so ostrzeliwany. „przez artylerzystów rosyj- | 


przypominasz mi Stanleya, który na żądanie 
redaktora „Timesa” wstał od stołu, pojechal - 
do- Afryki: i odszukał Livingstona., 


ke pódane mi hawańskie cygaro. 


> chanicznem posłuszeństwie, że żolnierz nie- 
*  miecki pozbawiony jest wszelkiej samodzielnej. 
_dnicyatywy, a wykształcenie olicera niemiec 


kiego polega na bezmyślnej tresurzeř Te cha- 


s rakterystyki pióra Repingtona wpłynęły być 


może nawet na wojownicze nastroje Anglii 


przed: wojną, Obećnie ciekawem będzie przy- 
> pomnienie tych wywodów Repingiona z oka- 


żyi jego ostatniego oświadczenia (przed paru. 


- dniami) oo do widoków nowej ofenzywy fran». 

-  gusko-angielskiej. Wbrew optymizmowi Lloyd 
© Georgea twierdzi on, iż zwycięska ofenzywa 
moża. się udał, jeżeli Poio będzie miała co 


(ym. Prawa A Im Rasputina. ai 


RER OF "Motto: Pisarz polityczny może nie 
Ri ri „nie wiedzieć, ale feljetonista musi 
sj Wad wiedzieć wszystko. k 


' Redaktor zaprosił mnie do gabinetu — re- 
starao jnen > 
„ Wiedziałem, žo konterencya będzie waż. 


Zachowałem się odpowiednio. W skupie- 
min jadłem za wszystkich bezdomnych królaw- 


_ Przy czarnej kawie redaktor rzekł: 
= = Z calej prasy warszawskiej pay jeden 


= Który nie chciał od murzynów powrócić 
do Anglii -= dokończyłem z ukłonem. I wzią- 


-1; = Otóż „Godzina Polski“ musi misć w i cią- 


derstwie Rasputina. | 
Si mW aagi kwadransa mógłbym "dostar. 
czyć. najnieprawdziwszych — Ao wea 
skroni.. w | 

- Redaktor się namyślał: | 

m Niel — odparł — takich mamy dość. ; 
GK «= Mam więc być Scherloekiem Holmsem? 


= +— Kolega Fantazy Lotnicki pożyczy mi ae 


= Już stoi i prad Brystolem. ss 
„W: pół godziny potem. mrzelatywaleri nád 


sh, a pomyślnie do Piotrogradu, 


 Udałem się wprost do mieszkania pani. 


siadają Francuzi i Anglicy. 


„Ponadto Niemcy mogą odwołać z Rumunii | 
; każdej chwili swe ruchome rezerwy. Ze sto- 


najmie] bżykiókij, przewagę, Tej zaś nie po 3 ; 


i s 


sunkówo małemi siłami, jakie będą mieli An- | 


cesy. 


Wynurzenja te Repingtona wywołały > 
ii gromne wrażenie w calej prasie P. 


ustawicznie rosnące grupy.. Dały.się słyszeć o | i 
„belżywe okrzyki przeciwko bvłemu ministrowi 


nre aeaee we j 


- Zamach na a Stürmera? 


edine Rundschau“ donosi z Hagi: 


„Russkoje Słowo” notuje pogłoskę, że Stürmer 


uległ ciężkiemu wypadkowi nieszczęliwemu. 
Wedle Prywatnych wiadomości miał ta być 


zamach, 


ima wig w R 


Czy wiecie, kto fest. nai najzaciętszym 1 oe 


pieczniejszym wrogiem lotnika, tego krańcowego 
moódernisty, który zrobił sobie zawód z heroizmu? 


Nie myślcie. że to szrapnel, który poszukuje go 
śród. obłoków setką swych odłamków. | 


Jest to przecież rzadki wypadek tylko. 
"Kule lotników nieprzyjacielskich są groźne, za» 
i pewne. ale zbyt to trudna sztuka trafić w latającego 


| płaka z łodzi innego latającego ptaka; dwa szybkie 


ruchy je tu Vopn talenton celne- 
go strzelca, = - 
Ogień? ` 


To wróg. dstotnie straszny. Jedna iskra, wpada. | 


jaca do kanałów. które wiodą do rezerwoarów bene 

zyny — i oto śmiały mąż ginie bez żadnej nadziei 

fauna najokrutniejszą z męczeńskich śmierci. 
"Wszystko to jednak odstępuje na dalsze plany 


w perspektywie grozy wobec prostej. zwykłej mięk 


kiej mgły. która. łak niewinna w pejzażu jesiennym, 
jest najgrożniejszem z Reo zp IROZel EW, jakie ota- 
cza hazardowne życie lotnika. 

Mamy właśnie przed oczami niemiecki przekład 
pamiętnika francuskiego lotnika, który gorzko nar 
"= na tego wroga: 

“ „Kazano nam wsiadać na 'żelażne ptaki wiza: 
'snym rankiem — opowiada on — j odszukać nowe 
pozycye niemieckie. 

= Nie wiem, ażali mgła się zlokalizowała neo 


„mówi nasz jowódzcea — czy też rozciągnęła wzdluż | 
wy przestrzeni. Zróbcie, co będzie można. 


:Sjadam poza moim pilotem i podnosimy się w 
górę. Na prawo, pa lewo. pod nami skłębione jar 
Kkieś fale, to czarne, to szare, przypominające fale 
morskie.. „tyle. że ciche i nieruchome. 


Nie widać nie, literalnie nie, oprócz tych fantas | 
stycznych. i nie: nie: wyrażających skłębień zwilżo= | 


nego powietrza. Doliny. wsi. miasta. drogi — wszye 
stko to jest zamaskowane przez mgłę. Ze świata 
realności widać jedynie kilka szczytów górskich. po- 
nad morze mgły wychylonych. ale te nie nas o no 


wych słanowiskach przeciwnika poinformować nie 


mogą. 


- drans. . 


— Przy pomoży samego kompasu trudno bę. 


zaw rócimy. 
- Zawracamy. 
Pilnie BRE na. baromefr, który, obok 


dzie znależć boszów — - mówi mi Po m Chyba 


Ea jest nam jedyną pomocą w biedzie — i z 
przerażeniem spostrzegam. że płyniemy tuż ponad 
-semia na tej mos pone ai nie latwiej: ke ©: 


Śuniemy . na oślep jeden, drugi i trzeci kwa 


. glicy, można będzie uzyskać tylko małe suke | 


p Po. A s r A 


: roztrącenie się o jaka wieżę koteielna, o jakie stan. 
| sze przydrożne drzewo. | 


Wracamy na miejsce szczęśliwie. Iw tej chwili 


telefon donosi naszemu dowódzcy. iż jeden z aero- 


planów rozbił się o haltsygnał stacyi kolejowej. 


Świałła zwrotnie pilot wziął za sygnały. parku aero 


planów. i-spuścił się. gdzie nie powinien. 


Inny obrazek, również dramatycznemi cieniami 
osmucony: Wybiegło na wywiady pięć aeroplanów 


„| w momencie. gdy lekki dym mgły. podnoszącej ze 
|z doliny, nie wyglądał bynajmniej groźnie. | 
„Jednak mgła jest wielką sprawczynią niespo- | 


 dzianek. Niewinny kurz wilgoci, który obiecywał 
"pokryć szarym woalem ledwie krzaki sadów oko- 
licznych, zgęstniał nad kominami willi j chalup w 
tkaninę podobłoczna. nieprzenikliwą dla oka. 


| 


Hektor te promienie kondensuje. wzmacnia i rzuca 
"w przestrzeń, w tym kierunku. gdzie zagubiony la- 


-mu obserwatorowi. 


„ani dostrzegacz nie widzą ` goniących ich znaków, 
nie domyślają się. że są tuż tuż przy gnieździe. 


„przeciwnika doniósł. że aeroplan błędny spuścił się: 


polne... | 


tera Główna donosi 24 stycznia wieczorem: 


wydarły Rosyanom znaczny teren. Dotych- 
czas Iezyprowadźono. przeszło 1500 į zdj 


Aeroplany. wyprawione na wywiady, poczęły 


i błądzić. a spostrzegłszy niebezpieczeństwo, jeden po | 


drugim nawracały do macierzystego gniazda. 

Poczęto je tam liczyć, 
| *— Jednego brakuje! 

-Ale oto ten jeden. pozostały, ostatni, przybliża 
się z oddali, Słychać jego warkot. Zbliża się. mija 
cel, zawraca 1 oddala się. Błądzi. widocznie błądzi. 

_Rozlega się wtedy rozkaz zapalenia sygnałów 
specyalnych. Rozpłomienia się mocne światła. re- 


tawiec rozpaczliwie usiluje odnależć właściwe Aja 
Gęsty snop światła szuka latawca, kręci się to tu 
to tam; latawiec go nie dostrzega; promienie: s 
bijają się o subtelne kropelki wilgoci. jaka przesy- 
ea powietrze. rozpraszają się na. wsze strony, Toz- 
świetlają tę I ową cząstkę masy mglistef ale nic nie. 
mówią zrozpaczonemu pilotowi i zdezoryentowane- 


Wysiłki sygnalistów podwajają się, potrajają. | 
"Napróżno, 


Warkot latawea cichnie coraz bardziej. maszy» 


na powietrzna oddala się coraz więcej. Ani pilot. 
Uecichło wszystko w końcu. 
al tylko w dni' kilka potem biuletyn wojenny 


po wyczerpaniu benzyny, po za liniami wojującemi 
= $ pochwycony został przez niemieckie straże 


h m | 


p nienie. 


--(wiegzanty).. | 
BERLIN. (Urzędowo). "Wielka Kwa- 


Ataki niemieckie po obu- stronach Aż 


|| iae RSE OEM A 


- Treść moiy Iułsarskiet. 


Bofia, 24 stycznia. (T. wE). — -Dontesienie 
Bułgarskiej Agencyi Telegraficznej: Ze wzglę- 
du na odpowiedź ententy na propozycyę: poko 


jową mocarsiw centralnych rząd bułgarski wy- 
stosował notę do państw neutralnych, w której 
m in. powiedziano, iż forma i treść odpowiedzi 
ententy nie pozwala na żadną bezpośrednią 
RL Tem R ran paz przy- 


wiązuje wage do leca, by SPE dentat i 
nym podać do'wiadomości swe poglądy na wye 
tworżoną sytuacyę. Bułgarya, która wyzwaną 
została do wojny, odrzuca w zupełiem porozite 
mieniu ze swymi sprzymierzeńcami interpreta 
tcyę propozycyi pokojowej mocarstw central- 
nych ze strony ententy, Najlepszym dowodem 


ka- -odpowiedż na zaproszenie prezydenta Wik 
sona i na krok Szwajcaryi. Przez odmowę en- 
tenty spada na nią odpowiedzialność za poe 
_Rowny roziew krwi. Bułgarya i jej sprzymie- 
. rzeńcy kontynuować będą. wojnę, aż nadejdzie 
koniec,- który zagwarantuje im istnienie, cześć 
z: now rozwój ich narodów. 


Etha stara na moray. 


Amsterdam, 24 stycznia. (T. wl.). —— „Mane 
| delsblad* donosi z Ymuiden: Okręt holender- 
. ski „Eems“ zóstał dzisiaj o godz. 9 rano zatrzy 
many przez kontrtorpedowiec niemiecki, który 
zwrócił się doń o przyjęcie na pokład dziesię- 
ciu ludzi ciężko rannych i odstawienie ich na 

ląd. Kapitan „Eemsa* spełnił życzenie i ża» 
wrócił natychmiast do Ymuiden, gdzie: zav 
piekowano się rannymi. Kontrtorpedowiec nie- 
mięcki był ciężko uszkodzony, a tylny jego kos 
min został zniszczony pociskami. Trzy holow= 
niki holenderskie wprowadziły kontrtorpedo». - 
wiec do portu. Prócz tego dzisiaj rano spostrze-- 
żono "drugi kontrtorpedowiec niemiecki, podąp. : 
żający całą parą na północ i widocznie nie w 

szkodzony. Doniesiono o Śmierci. porućzników . 
marynarki, F austa i Tma : 


- Przelęcje: mW Wilsona W me. 


Rotterdam, 24 stycznia. (T. wl), — Jak 
donoszą z Nowego Jorku mowa prezydenta 
Wilsona przyjętą została w Ameryce bardzo 
przychylnie. Są oznaki, iż Wilson znajdzie w 
kraju bardzo. silne poparcie. Gdy Wilson skof- 
czył swoją mowę, senator Słonć oświadczył: 
„Jest to największy dokument państwowy o- 
becnej generacyi”, Senator Tilmann nazwał 
mowę jedyną i najtrafniejszą, jaką od chwili 
ogłoszenia niepodległości wyszla z ust ludz- 
kich. . 


„New York Times“ pisze: Wilson w sło» 
wach urzędowych ostrzęgł państwa wojujące, 
iż gdyby pożądaną byla wspólpraca przy przy= 
szłym pokoju, to. musiałyby one w swych wa- 
ruekach pokojowych RR ~ któ 
re > „podał Wilsón. Da ; | 


- przebycie. A rran kralión.. 


a wrinidón, 24 stycznia. (T. wÈ). — Torpe- 
dowiee memietki V. 69%, który zawinął tw 
łaj, będąc ciężko: uszkodzonym, miał na pokla- 
dzie ośmiu zabitych, w tej liczbie komendan= 
ta i dwóch innych oficerów. Zdaje, się, że bi- 
twa stoczona została o godz. 4-ej w nocy. Lo 
T innych okrętów nie są tutaj wcale wiadd- 

„w. 69" została, zdaje się, ugodzona trzye 
Feola e i prócz tego zderzyła się. z innym 0- 
kręłem. 

Torpedowiec odniósł ciężkie uszkodzenia. . 
Pomost komendanta został zniszczony przeż . 
granat; tylny komin zwiesza. się przez sior 
Liczbę: rannych podają na 16, w czem 9 e 
rannveh. Dwaj ranni mogli a już m. 
poklad. Erpedowen.: 


_Karalli. 

— Pani jest artystką kinematografu. Czy 
nie może mi pani powiedzieć, po co panią za- 
proszono na obiad: do księcia Jussupowa, na 


którym asystował „Puriszkiewicz, kilka księż-- 


nych i t. p., oraz na którym utrupiono Raspu- 
tna? 
— Opowiem wszystko, ale... pan to zatrzy- 
ma w sekrecie? | 
— Słowo dziennikarza!l. | 
o Oto jest garść informacyj, które w 4 go- 
dzia przywiozlem »ooaenie Polski", | 


Chodziło o | wielkie koalicyjne przedsta- 
wienie kinematograficzne, którem Rosya chcia- 


ła przyjść z pomocą francuskiej firmie Pathe i i 
Gaumont,- 
Na czele przedsiębiorstwa stanął ks. Tis 


supow. Wydał wielki galowy obiad, na który: 


zaproszono wiadome osoby. Przed omówieniem 


szczegółów widowiska, dotknięto spraw poli- 


tycznych. 

Zgodzono. się na. zajęcie Konstantynopola 
przez Rosyę i wyzwolenie przez nią z jarzma 
osłów .dardanelskich. Również wszyscy obecni. 


przyklasnęli projektowi wejścia armij ententy. 
„do Berlina w dniu 1 kwietnia 1917 r. Zapropo-. 
nowano odszkodowanie królom Serbii, Czarne D 
górza i Rumunii w formie miliona litrów wody, 


Franciszka Józefa. | 

"Potem Puriszkiewicz wystąpił z propozy- 
eya uwolnienia małych narodów. 
Kaukazu, Armenii, Syberyi, Małorosyi poparł 


Rasputin i wszyscy obecni. Puryszkięwicz z8- 
żądał proklamowania niepodległości Polski w. 
granicach Bolesława Chrobrego i Stanisława. 


Augusta. Rasputin ucałował go ze słowami: 


„To. było zawsze mojem marzeniem. Dużo. mó 
wiliśmy o tem na dworze. Wielki książę jest. 
tegoż zdania. I Qa się zgodzi!” — dodal. ze zna-: 
` į ezącem mrugnięciem, W i 


Autonomie 


-Wszyscy obecni om baali się wzajem. 
Karalli twierdzi, że nie mogła się opędzić od 
„pocałunków Rasputina, („Pachristosujemsia iz 
A od b DAJ widow“ — mó- 
wil. 


i 


matografieznego widowiska w „Dwoñanskiem 


pod berłem Romanowych'. 


- Tu zaszła pierwsza, jeszcze drobna scysya, 
która niebawem miala przejść w orgię kłótni, 
zakończoną mordem, 

Puryszkiewicz zaprojektował: 

— Należy coś dać z wielkiego repertuaru 
„Polskiego Teatru“, przerobiwszy to na filme. 


Proponuję „Zuzannę i dwóch starców”. Rzecz 


biblijna, a zatem moralna: przytem mam pe- 


rym całowalem się na początku wojny — ło mu 


sprawi przyjemność: Zuzanna idzie do mikwy 


— z jednej strony. Z drugiej strony rzecz pa- 


tryoty czno-polska, napisał to bowiem pulkow- 
nik legionistyezny Belina. 


-Rasputin podjął spór: | 
“oom Nie Belina, ale Bejlina. I nie pułkow- 
nik, ale żona pułkownika i artystka teatru Roz- 


Wiem. świetnie. 


książę tomaczył, że Zuzanna w sztuce Bejliny 


gorzko. „Ty pozwalasz. aby na ciebie R 
byle Rasputin! Ach, tyl” 


-To już zapowiadało hurzę. Ale ha razie 
sprawa zostala zalagodzoną. | | 


Wówszak oto amanat szczegóły ine 


Sobraniu”, które miano dać nazajutrz po zwy- 
cięstwie koalicyi na cześć „Niepodległej Polski 


wne obowiazki względem tego rabina, z któ. 


maitości! Ona jest. autorką Gucia Bejlfig! 


*Puryszkiewicz oponował. Rasputin wéciekł. R 
się. Rzucił w Puryszkiewicza kieliszek, który: 
„trafil w oko ks. Jussuipowa. Na razie pogodzo- 
"ta sprzeczalących się, przewiazawszy po pija-. 
nemu oko ks. Jussupowej, której na uboczu 


jest. tak moralna, iż maż zamordował ją za to, 
że ją starzy widzieli w kapieli. „A ty?! — pytał 


| K 
BR NIE a a a] 


p | i Batona kłótnia AE na e: 
czas, gdy szło o obsadę roli w Zuzannie. Więk- 
Szość proponowalą rolę tę Karalli, „ponieważ 
jest kobietą i winna wystąpić na scenie w siro- 
ju Ewy. (Strój Ewakuowany). 

Ale Rasputin, któremu już język się platai 
po 100 kieliszkach i wymawial: „Biblianna”, 
zamiast „Zuzanna“, uparł się, że on tę rolę 
grać będzie. 

| „Już nie takie bio grałem na dwótzel. Ja 
mogę „wsiakie” role graćl*-——bił pięścią w stóż. 
„A dla kobiety to nawet nie wypada taka to 
lat“. : ; 

Ale gdy: Zwrócono mu uwage, że na so 
nie „Teatru Polskiego” rolę tę grala pani Przy: 
byłko i że „tradycya wymaga, aby w stroju A- 
damowym: występowała Ewa—lego żąda smak 
publiczności!” ustąpił. | 

-Ale uparł się, że będzie grał rolę stare 
przy Zuzannie, na co zresztą, zgodzili. się wszy 
sty, 
wy: | — No, ja wsio. taki razdiennś w tieatrie? 

(Ale ja w każdym razie rozbiorę się) —. zapy* 
| tal skromnie znany ze. wsłydliwości starzec. 
-= Zachowaj Boże?! — krzyknięto., : 

- — Jakto?! — wrzasnął Raspuiin. Zatem 
Zuzanna może, a ja nie? l.. 

: I jął dowodzić, że on nie może być fnaczej 
ubrany, jak Karalli: . „To nie pasuje... Scena— 
to stenal... Jak ona, tak jal“ ` 

"Żadne kontr-dowody nie pomagały. Ras 
putin w sporze rozpalał się, jak skład siarki. 
"Nie słuchał, iż „Starcom“ nie wypada się roze 
bierać. I na dowód, że „wsio możno“ — nie bas 
cząc na obecność ks. Jussupowej, Radziwiło 
wej... i Karalli! — -jal zrzucać z siebie armiak 
i kamizelę... 

Oburzeni do. żywego gospodarz i Purysz-. 
| kiewicz zatłukli goracego starca =» i dla ochło». 
dzenia rzucili trupa w .przerębel na Newie. 


o Belmont - 


szczerości tej propozycyi pokojowej jest szyb - 


Kalendarzyk. . 


Dziś: Nawrócenie św. Pawla, 
«A utr 0: Polikarpa. 
Wschód ma ò godz. 7 m. 54, 
Zachód « a ei m. 82. a 


| Roczniee. O 


Dnia 25 E 1077. "Gasdiz Henryk. Iv, 
` przed papieżem Grzegorzem VII, 


ksh ENY R AE D mE SENE Pa a ua my i e 


= - z saa G Sy. 


» 1851. Sejm warszawski odsądził Miko- | 
© 8 eja Ti caly ród jego od. korony 
polskiej. 


stenty Mi kotajewicz, w r. 62 na 


miestnik w . Królestwie P olskiem. -| Po przemówieniu p. Fichny prot. gimħazyum pob | 


wygłosił piękną dekla- | 
E macyę. okolicznościową, a kwartet. legionistów poł | 


k mter Taly u iji ti 


-Wczofaj o Dd 5 po pol. w sali a 
„dzeń komisaryatu wyborczego odbjło. się po | 
„na którem ustałono ostatecznie li- 
„stę członków. Rady ge) w mo zasię 


siedzenie 


pujący: 
"Kuryat. 


Tad. sułow Szymon Merklein, Mieczysław 
o Hertz, Le m'Urohman, inż. Henryk Dylion, dr. 


„Henryk Bräutigam, dr. Henryk Trenkner idr 


Ant Tomaszewski. 


i Zastępcy: Izydor Jakubowicz, Ks. Romu- | 
ald Brzeziński, Róman Tulin, inż. Bronisław 


'Michelis, Stanisław Jezierski, Jaroslaw Pelka, 
"dr. Józeł Maybatty, 


dor Fatergon, dr. Henryk Kohn, Leon „Epstein, 
Xari Weigel, Herman- Schmidt i Edward 
Molzalm, Antoni Remiszewski, dr.. Ksawery 
„Jasiński,. Bronisław Głuchowski, -. 


wWicz. 
, Ku rya w 
Albert Ziegler, Henryk Grohman, Maniy. 
-ty Poznański, Salo Budzyner, Adolf Abram 


Drbranicki, Majer. Markus Korpf, Chaim Salo- | 
dr. Józef | 


mon Kahan, Mendel Rosenberg, 
Sachs i Stan. Jarociński. - 

©». Zastępcy: Karol Stuldt, 
„Hubert Mühle, dr. Józef Henryk Konic, 


baum, Oskar- Ziegler, Natan: Kopel, 


ław Pinkus, dyr. Jżydor Zand, adw.. Stani» 


. slaw Dobraniecki,. Adolf B. Rosenthal, Leo, 


pold Rosenbaum i; Daniel Berkowicz. BRE: 
Kurya H. | 
Marran Bawarski, Tepdor Śzybitło, dr. Je- 


sy Rosenblatt, Sergiej Hofman, Wulf Markus- | 


-feld, inż. Alkon-Aleksander Rusak. Szaja U- 
ger, dr. Ezriel Lewin, i inż.: Gerszon Praszkier i 
. Salomon Samek | 

Zastępcy: Antoni Paszczyński, "Kazimierz 


-Graliński, Józef Włodarski, Michał Kapuściń- | 
- Ski, Bronisław Kaczorowski, Filip Zdanikow- í 


ski, Jakób Gane, Morie Fein. 
Kurya IV. 
Jan Styputkowski, Jan Smarzyáski, Zyg- 
muni Meissner, Paul Sanne, Wilhelm Jess, pa> 
stor August Gerhandt, Joset Spikerman, Gu- 


staw Klukow, Moszek Helman i Moszek Nu- 


chem Rus. ' 


Zastępey: W Urbanowski, Wojciech 


Kusak, Waclaw Ergeiński, Józef Lesgel, Bole- | 


sław Tadeusz  Wócalewski, „Hugo Ziebąrdt, 


Teodor Friedrich, Adolf Bessert, Otto Schmidt, | 


Gustaw Buhle, Leopold. Kierski, Wilhelm. Me- 

thner, Maurycy Majorowicz, Franciszek. Szy- 

mański, Dawid Łgczycki, Mendel- Krasucki, 

-Morye Rosenblat, Juda Dawid ej i Joel 
„Krasowski. o 

Kurya- y, 

inż. Jeremiasz Klocman, inż. Rug. Krasu- 


aki, inż. Leopold Skulski, dyr. Juliusz Triebe; P 
Josel Urysohn, | 
Michal Jarblum, Ludwik Weis, Jakób Mendel E 


dr. Lawid Bez Rabinowicz, 


Gliksman i Chil Icek Berman. 
Zastępcy: Józef Lewin, Moses Tenipelhot, 
Jakób Librach, Oskar. Laube, 
braun, Herman Günther, Chaim Engel, Jakób 
„Gerson. 
Kurya YI. 


Ignacy Gralak, Aleksy Rżewski, Izrael 


-Mordka Lichtenstein, Lewek Holenderski, dr. | 


„Dawid - Rosencweig, Andrzej / Kaczmarek, 
"Blażej . Pokorski, . ‘Antoni Harasz, ha Wol- 
ezyński i Herman Fiedler. 

| Zastępcy: Franciszek Pudlarz, Józeł Luez- 
ka, Józef Chruścik, Michal Bieniak, Stanisław 
Wojtaszek, Eugeniusz Łętowski, Chaim Po- 
znański, Baruth ` Nutkowicz, Majer Kautman, 
Samuel Topilski,. Mojsze Korpel Aron Hamer- 


. men, Josel Fuks, Szaja Ringardt, Józef Silber- | 
berg, Bolesław Sylke, Józef Rogowski, Józeł | 


Zawisza, Michał Klinowski, Michal Renczyk, 
Piotr Iwański, Józef Frankowski, Tomasz Mare 
giniak, W aw rzy aler Kurowski, Michal Pawlak, 
Maksy milia in Brzeziński, And: rej Woloszezyń- 
ski, A, a. Edw ard Rebryag, Jakób, 


m rza haramit -en mnnn 


-korząe się | 


Edward Wagner, dr. Ka- 
zimierz "Brzozowski, Antoni Michałowski, Izy- | 


dyr. Józef 
Radwański, adw. „Piotr „BOB Leon Słarkięy 


Rudolf Taak, | 
Jan 
"Nowosielski, Józef B. Rosenblat, Maks. Kern- | 
Mieczys: | 


Cäsar Eisen- | 


pm 


a dh téza. 


z macia 


zarządu miasta. S a 
Obchód styczniówy w Stow. nanezyeiott 
chrześciaņ. 


nia Styczniowego, 


wil © przyczynach „wybuchu powstania 63 r. 


| giony polskie, 
Ojęzyzny od. wyrzuconego wreszcie z niej wroga. 


| Skiego, p. Przybyszewski, 


| skich odśpiewał szereg pieśni żołnierskich, 


ID 


l biorowej narodu polskiego. a zwłaszcza 0 roku. 63.. 


ae aktów tej tragedyi. 


| toni Remiszewski, podnosząc znaczenie obecne dia 


| tylko, jeden naród polski, 
"swe dążenia ku: niepodległości. 


ski i Kalusiński. Podług projektu przewiduje się 


obozowemi, oraz odśpiewal „Rote“ Konopnickiej. 


| ścinnie obecnych na obchodzie weteranów 63 roku. 
| oraz oficerów legionów polskich. Sala. była pięknie 


| emblematami ód | 


Echa "kwesty „Ratujcie dzieci“. 


| mieściliśmy dość obszerną relacyę z wyników 


namy tylko, że ogólny wpływ z miastą Łodzi 
| po odirąceniu: wydatków. w sumie. 7. 837 rb. 
| 3413 "kop. wyniósł 83.093 rb. 75 kop. 


stępujący: 


Subsydyum R. 0. na wydatki, zw związane z ży- 
wieniem dzieci 17.200 rb.. na kolonie letnie dla 
| dzieci chrz. 11.000. żyd. 6000. ewangelickich 1.125. 
| „Kropli mleka" 7.500. Taniej kuchni dla dzieci w 
Widzewie: 100, II ochrenie przy par. św. Kazimie» 
rza C00. ochronie baluckiej, Franciszkańskiej 85 == 
250, I i HI ognisku dziecięcemu (Zawadzka 16 i. 
| Wysoka: 25) : po 730. Tew. schronisk św. Stanisła» 
| wa Kostki na nowy przytułek dla sierot im. Św. 
| Anny 8.000. „Gniazdu“ 500. sekcyi opieki nad 
| dziećmi przy Ł. M. R. O. 1.200. szkole rzemiosł g 
| żywienie: dzieci 220. Tew. opieki szkolnej 400, szk 
| le. im, Piotra Skargi na żywienie dzieci 100. ea. 
| tji św. Trójcy na żywienie dzieci 400, par. św. Jar 
na 8.000, pastorowi Gundlachowi na „wysyłkę 100 
| dzieci na wieś 200, zborowi ewangelicko « reformo* 
| wanemu na żywienie dzieci w szkole przy- ulicy 
Radwa ańskiej 33 — 2:0 rb., żydowskiemu Tow, © 
pieki nad sierotemi 1,000 rb., żyd. ochronie: ludo 
| wej 100, ochronie im. małż. Hertzów 500. Tow. 

„Mzłbisz Arumin'", „Niedola dziecięca” "1.200, ..Tal. 
mud Torze“ na żywienie dzieci 720. Į Schronisku 
dla. dzieci żyd. 1.000. Tow. Gami Ilmim* 400. ta- 
"niej kuchni Tow. zwolenników niesienia pomocy 
biednym dziecicm „Wyzn. mojż., Dluga 57% — 100, 
taniej. kuchni niesienia pom. dzieciom szkolnym 
wyzn. mojż.. Pańska 15 — 100, polskiemu. ognisku 


- | dla- chłopców. Piotrkowska 17 — 200. nowej kuchni 


| dła dzieci szkolnych przy „Przytulisku" 2.800. żyd. 
Tow. dobr. „Pemoc* 100,  osobcza poszczególnym 
na Pomoc dla dzieci 672 rb. 

‘Komitet zaopatrywania w tanie bitwie 
przy Delegacyi niesienia pomocy biednym osiągnął | 
| w czasie swego istnienia (70 dni sprzedażnych) 
19.770 mar. 70 len. obrotu. Sprzedańo:. pojedyf- 
| czym kupującym. 1.745 par, szkołom i zakladom 
| 3.349 par, razem 5.094 par. Ponieważ „sezon“ już 


` iof się skończył i targi znacznie się zmniejszyły, kö- 


mitet postanowił nadal irzymać na składzie tylko 
niewielką ileść obuwia i zaopatrywać się w nie 
| tylko.w miarę potrzeby. z tygodnia na tydzień, ko- 
| mitet osig gnal między innemi to. że wobec dobrego | 
| towaru i stosunkowo nizkich cen uniemożliwił kon- 
| kurencyi podwyższenie cen. Sprzedaż obuwia od- 
| bywa się przy ul.* Piotrkowskiej 58. Jak się dowia- 
dujemy, w przyszłym „sezonie zimowym ` otwarie 
zostaną dwa miejsca sprzedaży obuwia w dzielni- 
cach, wobec przez ludność ubógą. 


wan mięso 


Abonaiientore skrzynki pocztowe 


RR Š ratami DE o 


| Odezwę Rady Stanu 
 rozlepiono woal ną ak r a miasta. 


‘Onegdaj wiecz. w lokalu łódzkiego Stow. | nau | 
| czycieli chrześcijan przy ul. Andrzeja 4. odbyła się | 


| uroczystość obchodu 54 rocznicy wybuchu powsta: | 
przybył jako pokuinik do Canos | 


jako jednym z najpodnioślejszych i najtragiczniej- | 


| „Ojczyzny, silnej armii polskiej i zaznaczając, że dziś i 
niema. już aktywistów. ani też neutralistów. — jest | a 
realizujący odwieczne | 


W bm duchu „wypowiedział się p Scholewski. | 
poczem ułworzono Komisyę dla wprowadzenia te. 
| go szlachetnego przedsięwzięcia w życie. Do komi- 
syi weszli pp.: Petrykowski, Pierszlewski, Sobolew- 
| również technicznych i 'mofelnych zdobyczach w | 
dziedzinie nauk przyfodniczych. Bilety do nabycia | 
w R Nowości Alf: a Pua Dzielna. 19, - | 
| jak podczas tegorocznego karnawału; pi 
| jeżdżają do nas siły pierwszorzędne, mi: 
Dzis teatr nieczynny z powodu órsonęch | in. Adwenłowicz, który wystąpił w. 
prób z komedyi Gogola p. t.. „Rewizor z Petersbur- | 


"Miejscowa Rada opiekuńcza „wydala dri- | 
kowane: sprawożdanie z zeszłorocznej kwesty 
p. h. „Ratujcie dzieci” W swoim czasie za» | 


Zysk powyższy podzielono Ww sposób : Ra- 


-wyskują sobie coraz. więcej zwolenników. Obecnie - 
„już 75 Erm i osób pozi zdá własne, skrzynki. -Cena Aae 
abonzmentu wynosi 12. marek rocznie, które „można A 


» W gmachu magistrackim (Nowy. Rynek | 
| 14) przystąpiono do urządzenia sali pósiedzeń 
dla magistratu oraz Kancelaryi dla przysziego 


gromiąc Rosyan i broniąć granie | 


- Dalej p. prof. Braun mówił o tragedyi poroz- | 


| na ten cel deklarowanie od 1—5 9 od pensyi. w | 
| końcu chór legionistów popisywał sig piosnkami | 


Po wyczerpaniu programu odbyla się herbatka to- | > 


warzyska, na której nauczyciele podejmowali go- | 


udekorowana barwami amarantowo - Pemi oraz | 


finansowych. kwestowania, obecnie przypomi- | 


= demokratą, 
„| osoowych. 


Ruch pocntowy: 


Ja k obliczona, do Łodzi RPA. i a 


„| chodzi miesięcznie -okolo 80,000 listów i po- 


sylek, w czem dominują przekazy. Pongi 
ne w liczbie około 1 000 dziennie, o> 


Łódzki żydowsko-amorykański komitet po 


mocy. A 


"We wtorek ofhyło się E ezłonków. 
| Komitelu. Przyjęto dn wiadomości, że. żydowsko ~ 
| amerykański Komitet w Berlinie nadesłał znów na 


jnstytucyom - -dohraczyn nym, 


z | 5.000 mar. dla e-*ey! wsparcia podupadlym kuperm 
Na wstępie porucznik legionów: p "Fichna, mó- | 


i boha- 
| terskich, acz beznadziejnych walkach z Rosana | 


| orar 6 chwili dzisiejszej i rewanżu. jaki dają le- | 
Umarł w Pawłowsku W. ks. Kon- 


Z cbehodu styęzniowógo w. teatrze Wielkim. | 


Proszemi jesteśmy o zzznaczenie. że oprócz Li | 
gi kotiet polskich porotowia wojennego w organi- | 
zacyi iroczystego obchodu przyjmowała „również | 


udzirt Rada Narodowa m. Łodzi. ; 
Relo pomocy dla. legionistów przez delegacyę 
w aliie Wielkim : Teprszentowane nie byto, 


Aytal ra poiiós torere iion. | 


- «Następna z. 'kelej wypłała zapomóg rezerwist- | 
| kom T się w dniu 12 Biż 5 E 
- P., Kalusiński rzucił projekt- samoopodatkowa- | : 

| nia się nauczycielstwa .łódzkiego na rzecz Skarbu |. 
'| polskiego dla tworzenia. funduszu powstejącej ar- l 


| i | i BZ mii połskiej. Myśl tę pod rezes Stow., prof. Ans 
" Abram Szwajcer, "ws. Jan Albrecht, Tuż. p j. Myśl tę podjąl prezęą p 


memea. 


Tanio kabinie: 


1.000 obiadów SERBA, | 


£ 
Miam msr 


Odczyt Wilhelma Boelscie, 


miecki. Wilhelm Boelsche wygłosi odczyt:p. t. Wek 
ka bohaterstwo i oręż w naturze”, z obrazami nie 


nacymi. W edczycie tym. autor „Miłości w przyr? | 


dzie” mówić będzie o nejnowszych cdxzryciach. jak 


Mo Pakki. l 


ga“ Jutro powtórzenie uroczystego widowiska, | 
które wypełni tragedya Ja Sowińskiego p. t.. „»Na i 
Ukrainie” Bi 

Kradzieże. 


yĄ pomieszczenia moetorowego firmy. akc. Tow. 


4 pas transmisyjny. wartości rb. 300. 


Z mieszkania Henocha': Madrowicza, Stary. Ry | 
-Pek 5. skradziono 10 par mezkich i 10 par dame | 
| skich ke maszy, „wartości na ogólną sumę rb. 3800. | 
Z mieszkania Szutemy Frydmana przy ulicy | 
| Radwański ej 9. skradziono bieliznę i inne rzóczy, | 


wartości > 250. 


| ; sądów, 


Wojenny interes. 


tych przekraczających granice zarobków: za ciężka 
zapracowany grosz dają zupelnie bezwartościowe 
surogaty, zamiast prawdziwego towaru. sk. 


zwiększyła się znacznie. Właśnie wczoraj ` stanęli f 
przed s»dem:.Aron Dawid Tabak .t Izaak Szmul | 


Goldewaję, oskarżeni o handel podrąbionemi pro» 
szkemi do pranja, marki „Persol“, „Flora“ i'.Je= 
leń". Niewykryty drukarz zrobił. im odpowiednie 
etykiety i pudelka. w kióre wojenni Przedsiebiorcy 
sypeli jakaś mięszaninę piasku i kredy. sprzedając 
ten bezwsriościowy surogat jako „jedyny. najlepszy 
środek do pranja bielizny”, Wezwani rzeczoznaw 


cy orzekli, że proszek ten nietylke nie jest najlep-. 


szy, ale nawet gorszy od najgorszego i. wprost 
szkodliwy dla bielizny. Oskarżeni Tłomaczyli się, że 


towar. ten kupili, nie mogli jednak wskazać od ko- F 


go. 

"Sąd. wychodząć. z założenia. że oskarżeni zawo 
dowo uprawiali falszowanie znaków. labrycznych ze 
szkodą dla ludności. skazał każdego z nich na 3 
miesiące więzienia i 100 rubli kary Iub:20 dni wie 
zienia dodzikowego. Prócz tego sad rozkazał -skone 
tiskowań caly zapas .„znżkomitego” proszku. 


' Kicszonkowice, 


* 18-letni: Jan Szczepaniak: znajdujący się od 33 


"Histopzda. w. więzieniu śledczem. stana? przed ` sa- 
dem okręgowym. oskarżony. że 22 listopada r. ub. 
podczzs zbiegowiska ulicznego W Zgierzu. wycia> 
„gnot Szczepanewi Stolarczykowi z kieszeni portfel 
z 118 rublemi. Poszkodowany jednak spostrzegł na- 
aa sł brek pertielu i „amatora cudzej własno- 
ści ujęte, Do winy oczywiście oskerżony się przy- 


znaje. Pokazuje on w jaki sposób wykonał kradzież. T 
- Preknrator zaznacza. że kradzież. wykonana by- 


„ła z wielką bezczelnaścią, ale z drugiej. strony po- 


szkodowany otrzymał z powrotem swoją własność. 3 


wnosi o8 miesiące więzienia. 


i skrzuje Sztrepaniaka na- 6 „miesięcy więzienia, 
sancta jąc mu 2 miesiące więzienia śledczego. i: 


pna mac danin wr 


"Ze Zgi erza. oby 


na fednego w kuryi VI p. Adam „Bińke 
socyalistą polskim (P. P. S$. praw) a 


DEI io miylaie podano | w BE ach. 


jącej pod kierunkiem p. Jeżewskiego, „odby, 
się w dn. 2% b. m. obchód. rocznicy powstania 


| odprawił prefekt szkoły ks. K. Cieśliński, 
` rere Komitetu łódzkiego: 20 000 marek, jako zapa | 
: mere za miesiąc F'vczeń. Na posiedzeniu. pastan | 
wiano 5.000 mar. z tej sumy wydać na zasilki pros. | 
| v incynnalnym Orar | 
| ll. 
| e Łodzi, Rózdział aa pieniędzy: „nastąpi w tysh 


i dniach. | | ścian. 


i otwierając bezplatne kursy. dla analfabe 
- | wydał odezwę, nawołującą i. zachęcającą | 
| ność do oświaty. W Polsce nie powinna bi 


| przeciwnie, 
| dla swego odrodzenia mwsi mieć wszystkić 
Obecnie przy Delegacyi nies. pom. bied- | obywateli oświeconych. P owszechna. i rzec 
| nym czynnych ' jest 105 tanich kuchni, które | Wista oświata calego narodu =- to. pierws 
| wydają około 7 - | warunek Szczęścia i dobrobytu naszej. Ojczy 
| ny. A więc, odłąd niech sami sobie przymi 


i szą winę ci, którzy nie chcą się uczyć 


dek już podaliśmy. dnia 7 lutego w sali kan. | 


| ećrtowej (Dzielna 18) znekomity przyrodnik nie- | przyczy ni się dodatnio do. zwalczanią w: nas 


| szem mieście analfabetyzmu; w biurze P. 
S. zanotowano liczne zgloszenia się „osób, 


i niem kutnowskiego Towarzystwa muzycz 
4 „Lira“ pod batutą młodego. dyrygenta p. 
_| celego Szlajnielda, bylego nadwornego ka 
| mistrza ks. von Lieven, z. udziałem znan 
Ze składn firmy Boruch - Edelmann, przy miey | 


Borysza 12, ‘skradziono różnych gatunków przędzy 


i maki; w artości: rb.: 500. | na. GRA: też e koncert Barce 


| cza. 
J: John. przy ulicy Piotrkowskiej 219, skradziono | ta; 


| scy socyal-demokraci w Będzinie posia 
d nie brać: udzialu w obecnych. wsbernek | 


| stali wybrani pp.: ‘Zaremba, Winkler, Wi 
Spekulecya artykułami pierwszej cab do. | Nowicki, ks. B. Osadnik, Karaśkiewicz, J.: 
szła do zenitu. Gnębi nas ta zmora nieliiościwie. wy» | 
ciągejąc z konsumentów ceny. o których przed woj- | 
ną nikt nawet nie myślał Ale mało: spekulantom 


| ma Goldstein, Dawid Kober Saloma- Prę 
| Abram Reingold, Marcin Welski, W. Kol 
| ski i dr. L Wagner. a: 

Żadne łatwego. zarobku ciemne. jndywidtia i 
- wzięły. się do podrabiania wprowadzonych już i ue | 
znanych za dobre towarów. Tlość tych przestępstw i 


Hugo Mihsam == Ra mk, i a> aaow 


następującej treści: 


Narodowego wita z radością powstenie Rady 


"gramem niepodległościowym”, 


Sąd jednak uważa. że kara wińna być wieksza, > nisław Chrzanowski i Jan Prueffer. 
| styczniowego wybiło medalik, 
„ci bojowników za wolność i 
-d strony widnieje, śród gałązek. 
-f herb Polski, a z drugiej strony == krzyż z 6 
„cierniową. daty 1863—22 stycznia—1917 r. 
+04 b ołoczeny powyżej napis w otoku. 
Prosten AE 0 zaznaczenie. że. e wybrany „| w dniu 2 futego t. j. w święto Matki 
„ | Myicznej ma się łu odbyć dzień: wstrż 
„ (od napojów. wyskokowych,. pa 
"| wykwintnych i t poa- "za03Zcz 
r pieniądze obrócić . na „ulżenie do. 


_ Ziemie, „polskie. 
SB: Tuszyna. 


w miejscowej szkole 2-klasowej, porost 


styczniowego. . Dzieci pod kierunkiem „nauczye: 
aeli udały : się do kościoła, gdzie nabożeńsiy 


następnie 7 lokalu. szkolnym odbyły SE 
gadanki, wyjaśniające znaczenie. „uroczyst 
„ Wśród nauczycielstwa miejscowego po 
stała myśl otwarcia oddzialu Stow. naucz) 
Pożąda»em jest, aby- sprawę tę ujelo 
swe ręce. „łódzkie Slow. nauczycieli ehr 


zZ Kuina. 


Rorespnniencya własn. „Godz. Pol OS > 
Zarząd Koła Polskiej “Macierzy Szko e 


t 


Polaków i Polek, nie umiejących. czytać, i 
sać — brzmi odezwa. raj nasz, w któ 
dotychczas nie wolno by ło-szerzyć ośw: 
tłumiono ją wszelkimi sposobą 


browolnie się skarżą na upośledzenie i wstyt 


 Spodziewać się nalęży, że odezwa 


knących światła. 
Miasto nasze jeszcze nigdy. nie- dóświ 
czyło takiej powodzi widowisk i _koncertó 


Q 
Strindberga. Clou tych widowisk stanowił ` 


sprzecznie, koncert, urządzony 13 b. m. 5 


wiolonczelisty Kochańskiego: i. prot. Ursz 


? 


z Będzina. 


Prosen jesteśmy Q . knaczecie, | 3% 


EZR ET 2: 


-Z Wielunia. 


"Do Rady miejskiej v w. mieście naszeni 


liszewski, B. Sułarcewicz, „Okuń, Wojewo 
Majer Bobrowski, Herszel Dawidowicz, 


Z włocławka. 2 


Sekoya. Opieki aed. "dziećmi przy Radzie ( 
kińczej m. Włecławka zorganizowana : zostala. 
grudnia 1916 roku. a 12 pomis do i2 styczi 

1.800. krupni 
: 200 bulek. 06 


-dla „dzieci. Każde. es otrzy 
odzież, jest wpierw wykąpane, 
lub obute. Ę 
Na Sekcyę Odzieży złożyli Siina an. 


200 rubli.: 


z Cząsiochowy. 


"Na pierwsze posiedzenia yaczasowei "m 
Stanu, wydział miejscowy C. K. N 


f wyslal 
„Wydział Częstochowski Centralnego Koi 
i widzi w. niej tymczasowy. Rząd- Polski. :: 


organizować nasz ustrój państwowy i: przyrze| 
najusilniejsze współdziałanie zgodnie ze swym 


Za wydział podpisane: Józef - Rutkowski, 
Z okazyi obchodu 54-ej - | 


„rocznicy - powst 
poświęcony 8 X 
ojczyznę". 
<dębiny i: wa 


Z inicystywy Zjednoczonego: Kola. : Zie 


z powodu wystąpienia wi oe ; 
w Opublikowane wezoraj 


Wilsona, w sprawie pokoju, wywołało w War- 


wy stąpienie 
AE urzędowe prezydenta Stanów Zjednoczonych, 


lub wyhagrodzenia ża prace. dokonane przez litera: 


_szawie niezwykłą sensacyę. W calym mieście 


„.£złonków i ich rodzin, 
< sób; chóry, orkiestry, przeds stawienia teatral- ` 
i sportowe; zakładać ` 


i wróci] architektowi skradzione jego 


- pieniędzy, a gratka była bardzo ponętna, 


< łania. 


NSE) z 


mówiono tylko 0 wspomnianej nocie, Waze- 
„dzie zaś przeważalo zdanie, że jesi to wyraźny 
i stanowczy nacisk na koalicye, w celu Ai 
„cia. „jaknajszybciej rokowań pokojowych. h 
jaskrawiej odbiło się to w sterach dad 
wych i kupieckich, gdzie orędzie Wilsona t 
ważają za zapowiedź bliskiego zawarcia. po- 
%cju. Ożywiły się jeż znacznie różne tranzak- 


eye handlowo - giełdowe, z tego też powodu 


należy oczekiwać w. najbliższym czasie zniżki 


-gen w handlu nietylko owy ale d te 


P 


© Krajowe zrzeszenie navezyeleli. 


KO Władze okupacyjne zatwierdziły u- 
"gławę „Krajowego zrzeszenia nauczycielstwa 
-polskich szkół początkowych w Królestwie 
Wedlug. statutu dzialalność zrze- 


* Polskiem*. . 
«szenia rozciąga się na Królestwo Polskie. w 


którego granicach zrzeszenie ma prawo rakla- 
Célem zrzeszenia jest zje- 
=dnoczenie ogółu nauczycielstwa szkół elemen- 
"łarnych. dla podniesienia poziomu unmysłowe- 
"po, pedagogicznego, społecznego i ekonomicz- 
"mego członków; obrony prawnej i 


"dania. oddziałów. 


"interesów zawodowych nauczycielstwa i 


-mentarnego: pracy nad udoskona! leniem nau 


0 „„szania i wychowania, | Ę 
A "Zrzeszenie stoi poza stronnictwami poli- 


-troznemi. | ej 


Dra urzęczywisinienia swych zadań zrze». 
| s szenie ma prawo: organizować kursa, semina- 

-Eya nauczycielskie, odezy ty, pogadanki, wykla- 
treści ogólnej; ula- 
oddać pracy pe- 
- dagogicznej, nabycie praktyki pedagogicznej i 
"wyśvłać kandydatów zagranicę, dla studyów 


„dy z dziedziny szkolnej i 
/twiać osobom, które chcą sie 


` paukowo - pedagogicznych; opracowywać pro- 
„jiekty” szkół póczątkowych i przedstawiać je, w 
Fazie potrzeby, odpowiednim władzom i in- 


".giylucyom, jak również. organizować zjazdy 


e marczycteląkia, i wysyłać delegatów na zjazdy 
"4 kongresy, dotyczące spraw szkolnych; two= 
rzyć: sekcye i komisye dla specyalnych celów 
pedagogicznych, mianować korespondentów w 
kraju lub za granicą; gromadzić zbiory, okazy, 
zdięcia fotograficzne w rozmaitych działów 
„wiedzy, przemyslu, sztuki it. p.; ogłaszać konm- 
| kursy, pokazy i wystawy w zakresie szkolni- 


- elwa elemeniarnego; urządzać wycieczki wte- 
dach naukowych i pedagogicznych, zakładać i 


utrzymywać czytelnie, muzea i wypożyczalnie 
„książek, oraz pomocy szkolnych; . wydawać 
"pisma i książki pedagogiczne, koncerty dla 
oraz zaproszonych o- 


me, grupy gimnastyczne i 


_ kasy pożyczkowo - oszczędnościowe wzajeme | 
„ mej pomocy, biura pośredn. pracy, biura porad 

~ prawnych, 'kooperażtywy spółdz. dla członków; 
- pośredniczyć w. sporach. zawodowych między. 
„ qauczycielstwem i pracodawcami; z 


Gri : EE sobie w umy śle mniej 
„ więcej cały przebieg kradzieży i na podstawie 


- prostego rozumowanią doszedlszy do wniosku, 
© gdzie ma szukać nie tyle jej sprawców, ile 


„ skradzionej: sumy, a równocześnie rozumiejąc, 
„że sprawa sama przez. się Jest ciemną i za- 
+ wiłą, i że nić śledcza może bardzo łatwo się 
„zerwać, postanowił sam działać | 

ż Lecz bynajmniej nie dlatego, aby przy- 
14,000, 
„lub do wieńca popularności dolączyć jeszcze 
jeden listek lauru. Grün- potrzebowal wtedy 


© Nie należąc do ludzi, którzy lubią, czy. | też 
“umiei ją się wahać, zaczyna działać. | 
„Zabiera więc swoich. totumfaekich, zawo- 


| dowego złodzieja Maliszewskiego i 
* złodzieja: Nadrowskiego i układają plan dzia- 


Po kilkunastominutowej rozmowie “alie 
* szewski przemienia się w typowego księżul- 


> ka, a towarzysz jego "Nadrowsk* w organiste. 


S$ejiem kuryera' 
do Mławy przed dworcem Kowelskim zatrzy- 
„jmaia się dorożka. Wysiadł z niej elegancki 

"+«pan w towarzystwie sędziwego kaplana i pr- 

„o „„ganisty.. Trzech. podróżnych zajęło miejsce W 

o oddzielnym - przedziale i pociąg ruszył. 


"Na kilka minut-przed odećś 


- Późną noca, na malużkiej, slabo oswietlo: 


*mej.i pustej siacyiee kuryer przystangl, Trzech 
Rone > aped SE 


popierania 
i Wo- 
"ogól e osób, pracujący ch na polu nauczania ele- 


zakładać i | 


drugi EGO. 


aam La dia trtónków i buisy 


„mienia między członkami zrzeszenia i wogóle 
| mauczycielstwem, a innemi osobami na dro». 
"dze sądów polubownych i honorowych: zakła- 
dać lub e BUDY Eneytówań wzorowe szkoły, 


1 ać 065% RED R a aait a aaa iniiae onai 


dla ich dzieci; rozstrzygać spory i nieporozue 


Prate Titeratów. 
to) Polato. pomocy dia Hteratów i dzlenni. 


~ fonr T ALE 


karzy `: przyznała w listopadzie i wypłaciła. zasiłki | 


tów i. dziennikarzy W  instytucyach publicznych w 
ogólnej sumie 1.550 rubli 6D-ciu osobom. Wynagro- 
dzenia takie, ‘mniejsze Jap większe, a anie sie 
ea miesiąc. 
"Nowe. Enie- tramwalowe. | 
(o) Delegacya. przedsiębiorstw miejskich 
przyjęła zasadniczo opracowany już projękł 
budowy Knii tramwajowej wzdłuż ul. Puław- 
skiej w Mokotowie do kościoła miejscowego: 
Koszt budowy obliczono na 120:000 rb. Rów. 
nież opracowano projekt urządzenia linii elek 
trycznej od' ul. Młynarskiei wzdłuż szosy wol- 
skiej do przejazdu kolei Obwodowej. Budowa 
tej linii będzie kosztować. około 90,000 rb. Z 
powodu słabego zaludnienia Woli po za torem 
kolciowym, przedłużenie linii do ementarza 
prawosławnego odroczono, Budowa linii tram- 
wajowej na Powiślu RZ się z wiosną, 
Rozdawiicdwó dobroczynne. 
(0) w ciągu listopada wydano w Warszawie ko- 
szłem 27.277. „rb. 40 kop. 264.007 tanich obiadów 
przez Rady. 13 Stu okręgów i 2864701. obiadów ko- 
sztem 819.025 rb. 02 kop., z kuchni magistratu m. 
Warszawy. W tej liczbie wydzno na Pradze 180.926, 
w Mokotowie 51.658 i w Sielcach 36. 568 obiadów. 
Nadto w tymże czasie wydano: 43.196 poreyj herba- 
ty z chlebem. 804. 34634 funtów chleba sitkowego, 
15.803 kwart mleka, 4 pudy drzewa i i 806 kawalków 
w 


Ortina l SĄ 
(o) Na. „rynku. eukrowym oå «ilu dni daje się 
zauważyć tendencya zniżkowa. Wobec zmniejszenia 
się popytu. na ien artykul, gdyż z powodu niezmier- 
nej: drożyzny. wiele osób przestało kompletnie uży- 
wać cukru. a nastepnie — spodziewanych większych 
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A SEA I TEE PE EE EENS GPW TI VAE ŻE ZERA PATE URORT E AE O PA PEM eag VEAD a 4 SPEEA E w nada "Ra ECA z inir 
z s i , 4 
zł ` 


partyj cukru. spekulanci powoli ale systematycznie | 


wyzbywają. „się zapasów. Obecnie można z łatwością 
dostać. każdą ilość kryszłału po rb. 1. a nawet taniej 
funt a cukru kosikowego po zb. t l kop 15 i niżej 
za tunt. . T 


Na Wiśle. 
(oj. Ostatnie, A mròry 


spowodowaly, że Wisła na całej szerokosci | 
pogody. 
po-lewej stronie, widnieją małe jeziorka. wo- | 
dy, gdzie zapewne z powodu wirów, lód nie | 
Obecnie Je- | 


zamarzła colkowicie. Gdzie niegdzie jeszcze, 


mógł utworzyć trwałej powłoki. 
dnak komunikacya piesza jest już calkowicie 
możliwa i wielu mieszkańców Pragi i War- 
szawy, korzysta: z niej. 


Sprzedaż obrazi, To GE 


ae się obecnie w posiadaniu kilkuseł sztuk o> 


air u PROW E ROC POTC ETZ R AE OWA TAC SZEROKA EŃ TW a AE A I ZEE EEEE TAPE NO O PRA 0 


"brazów. różnych. malarzy polskich. które. pierwotnie 
mialy. być puszczone pomiędzy publiczność drogą Ii- |. 


cytacyi. „Obecnie myśli tej zaniechano i i po spisania 
calej tej kolekcyj, ocenionej na. kilkadziesiąt tysięcy 


. rubli. zorganizowaną zostanie prawidłowa sprzedaż 


wom u 


obrazów. W. em z are A ewa, mia- 


-> 


osobowego pociągu, którym przyjechał uprzed- 
nio rewire j 
Aczkolwiek, była późna noe, Grün 1 jego 


wspólnicy nie zasyp” 'ąali sprawy. Umieściwszy 
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rąk jego. 


wy od sprawy się odsunął ł, pozostal jednak w 


się w miejscówej oberży zajęli się be 


wszystkie odszukaniem rewirowego. 


Znaleziono go wkrółce. Grün krótko, :e- 

nerg'cznie, sliibowym tonem oświadczył re- 
wirowemu, 
sprawą 1-26. dalsze śledztwo przechodzi do 


Trudno. Shiga muli, a pan każe. Rewiro. 


Renobkach. Służbowy je ego. węch drażniła œ 
becność Maliszewskiego i i Nadrowskiego.: 
Nazajutrz, „wczesnym rankiem dobrana 
trójca zaczęła „działać. 

QGdnalezionq. wkrótce 


„bab cię” i dokola 


niej rozpoczęto delik zatnie, misternie omu 
À zdradną sieć, w. którą, niebawem miaa wpaść. 


| 
i 


"W jaki sposób poznał się z nia 'Maliszew- 
| Só, doskonale odgrywający rolę ksi edza, w 
iaki smosób naklonil ia do spowiedzi i potra- 
Hit obudzić jej. zaufanie, pozostanie to nieroz- 
"wiązana zagadką. Dość że baba AY PoE eia 
się „dobrodz: ejówi*. - | 

W. długiej litanii. drobnych. nie nie zna- 
czecych: grzeszków, których kaplan slucha! z 
nabożnem” skuoleniem, przyszła kolej i na 
Kradzież u architekta. 

"Baba opowiedziała wszysiko, 


| 


4 


lo) Te pomócy dla artystów-plastyków | 


Było i to zaledwie. w perm po >: priejdeśu 


że polecono mu zająć się całą | 


rowy przeczuwał kawal. 
"stacyjce pod pretekstem oczekiwania na pô“ 
ciąg. Czekał właściwie na Griina i jego towa: 


TEPEE ZI o o 


Dnfa,-w. którym spełniono kradzież, zięć | 


del będzey lóoka*em architekta, kazał jej przyjść 
wieczorem na Hożą i stanąć przed domem. 
Po chwili: otworzyło się okno i lokaj spw 
ścił jej na sznureczku niewielki pakiecik, ka- 
Żae nat rehmiast wriechać da s! 'ehie, da. Ko- 
ściowa uczy nila zadogć ży czeniu kochającego 


I 
| 
| 


> ani 


; e E _3 


<znacznie Się 


czony na zakirp żywności 
„lecz niewatpliwie czyniliby to jeszcze chętniej 
4-skwąpliwiej, gdyby instytucya, 
się tem dziełem jalimużniczem, ogłaszała od 
tego nie czyni?! 


mum, zbieranym. publicznie. 


zięcia, a zqalazłszy się u siebie schowała p 
|dawszy surową pokutę, - 


biona u niej tewizyę, znaleziono pon i 


wirowy nawiązał z nimi obojętną rozmowę: 
'Znajzc zamiłowanie obu zlodziejaszków * de 
gier hazardownych, zaproponował mu grę w 


: numerów na banknołach. Zaznaczył „mimócho 
dem że zna por sposób wygrywania. 


któ Na mocy zestawień kroniki kimi 


mótnej, okazuje się, że. przesłępczość w Wars | 


zmniejszyła. 


niem zmniejszyły się do połowy. 


togi ZENON 


„Niebieskie. woróczkić, 


nie swój ofiarny grosz warszawianie, przezna- 


zajmujdca 


czasu do czasu wyniki tych kwest publicznych. > 


| Brzestopczoś 6 w , Warszawie.” c 


| 


p bóonie można dósteć dóbiej kielbasy wiepszowej BO 


tb. 1.60, a nawet rb. 1.40 funt a przeróżne paszieły, 


szumnie nazywane „basztotami ze zwierzyny”, kor © 
| sziują po rb. 1506 funt, jak nea 
szawie, od czasu ewakuacyi władz rosyjskich, | 
Fakty napadów | 
i *bandyekich, przynajmniej. w samem mieścić | 
ga zniknęły. prawie zupełnie, zbrodnie, zabójstwa. | 
„BĘ objawem rzadkim a kradzieże z włama* | 
Jedna z głó- | 
| wnych przyczyn redukcyi przestępstw tego Or. 
-statniego rodzaju jest — jak nas zapewniaią — | kiem. Wiadomość ta ścisłą być nie może. ponieważ 
zapobiegliwość i energia mieri oraz policyi d 
<Bledczej, i | | 


a informowano, wohee 
wciąż zwiększającego się 6. czu przetworów mi ię, 
asnych, w rezie ciepiejszej pogody ceny na te kai 
kuly znacznej ulegną redukcji, 


| Cyrk ha Ordynackiem. 
(0) Niektóre dzienniki doniosły, że jeden z wła 


| ścicieli cyrków niemieckich zabiega o możność dar 
| wania widowisk cyrkowych w gmachu na Ordynae 


| gmach cyrku w drugim okresie wojny uległ znisze. 
| czeniu do takiego stopnia. że trzebaby było długich 


| miesięcy. zanimby go doprowadzono do porządku. 
© «| Przy sposobności zaznaczamy, Że dawny dzierżawća 
(a) Znają wszyscy na bruku Warszaw „| cyrku. p. Ciniselli, pozostawił w gmachu na Ords- 


ma „niebieskie woreczki”, noszone przez par | nackiem nietylko całkowity inwentarz martwy: 
nie i panny po różnorodnych miejscach puw | 


licznych. Do woreczków tych rzucają chęt- | 


ale 
i kilka koni-weteranów. które dotychczas utrzymują 


. się przy życiu i są karmione, dzięki staraniom admi: - 


-nistratora cyrku, pana C. 


dla najuboższych, 


T, doprawdy, trudno Źrozumieć dla czego. sig i 


dzieć, jak się rozporzadza funduszem Jalimuże 


soman see 


Handel rybami. 
(0) Związek producentów ryb, Istniejący przy 


syndykacie rolniczym warszawskim nie sprzedaje: 
"obetnie wcale ryb hurtownikom. natomiast meządził 
detaliczną sprzedaż w hallach targowych na „placi 


Mirowskim i w bazarze przy ul. Św.-Jerskiej. gdzie 
sprzedaje ryby jedynie od godz. 814 rano do 1034, 


wyznaczając na każdy dzień ustaloną normę. Każdy 


Publiczność powinna: wie- 


rabywać może najwyżej- 38. iumty. Przekupniom 1 


spekulantom nie sprzedają nawet tej ilości. To też 
do. godziny 10%4 rano funt ryby można nabyć za 


-1 rb, 20 kop.. po tej godzinie zaś przekupnie i spē 


kulanci sprzedają po 1 rb. 60 kop. funt. W cenach 
ryb zaszła zmiana: dawniej karpie były- najdroższe, 


obecnie zaś są, tańsze od innych gztunków, ponie- s 


waż hodowla karpi jest u nas najwięcej 


rozpo- 


_wszechniona. Ryb zaš śniętych r nie dowożą dbeanie 


weale. . 


osci 


Z powodu mróżów. 


(o) z powodu trwających silnych mto- 
zów, zawieszono w mieście prawie wszystkie 


roboty miejskie. Magistrat jednak przystąpił | 
już do szczegółowego opracowywania planów | 
sobót miejskich w sezonie wiosennym. Robo- | | 
ty te, przedewszystkiem kanalizacyjno - bru- | => 
karskie i na plantacyach miejskich, rozpoczną i 


się bezzwiocznie po. ustaleniu BĘ SA i P Czajkowskiego. Juico „Aida“, 


i Występ. p. Margot-Kałial i p. Gruszczyńskiego.. 


R dan cd 


Przedwczesne Bayine bram. 


prawie wszyscy stróże zamykają bramy już o godz, 


| 10 lub kilka minut. po >. = głażoby, zWtóciĘ HR 
| to uwagę. 


Zwierzyna 1 wędliny. 
(o) Od pewnego czasu daje gię zauważyć w mie- 


| ście mnóstwo kuropatw. zajęcy, oraz przeróżnego 
rodzaju wędlin i pasztetów. We: wszystkich nieomal 
sklepach kolonialnych i sklepikach. z artykułami 


spożywczyini widnieją góry tych wyrobów. Jednak 


| że. jak dotychczas, . kupcy trzymają się cen wygóro+ 
„wanych, nie zważając, że towąr leży całymi tygo 
| dniami w sklepie. Przyczyn należy szukać w tnro- 
| źnej pogodzie; nizka temperatura zabezpiecza prze” 
| twory mięsne i zwierzynę od zepsucia. Jednakże ji 
i PA sel się czai fendenogna mizka. m a 


nopek. Pohisna: ca Madko się da te- 
cćzuszkę za obraz. 


"Ksiądz udzieliwszy mnóstwa nauk i 
dał 


TR 
rozgrzeszenie 
skruszónej babie. - ; 


- Niemal w kilkadziesiąt. minut potem zro- 


aresztowano ją. | 
"Po niewczasie. przekotiala się że. padia 


ofiarą przebieglego agenta. Ale już było za: 
| późno. Jednak Griinowi bynajmniej nie ża: 
leżało na odkryciu sprawcy: kradzieży. Cho: 
anio. mu o pieniądze, a te miał w reku: 


„I tu wyszla na jaw jeg pańska natura. 


Rie tylko pokierował sprawą w ten sposób, 
„że.babę wkrótce wypuszczono, z powodu bra- 


i ku dowodów, ale dostała od Griina za posie- 
sione trudności 1,000 rb. dla ofarcia łem 


- Tymczasem odstawiony od sprawy rewi- 


tzjEzY. | 
/Kiedy ci ostatni zjawik się na siacyi, re- 


„para nie para“ polegaigca na odgadywaniu 


o` „Ksiadz” Maliszewski zainteresował się | 
tem ogromnie. Rewirowy wiedział, że towa- | 


rzysze Griina wyjeżdżając z Warszawy byli i 
: goli iąk święci tureccy. 


Tak?! no to .sproby emy... zawołał ksiadz, 
wycię apając PADRE. pięciuzetrublowy, | Zga- 


CI 


Sjedział na malej: 


"2 sądów. 


Piete. EN polskiego karn 
wydziału ap  elacyjnego. 

- (0) Wezoraj, o godz. 913 rano odbyło się otwar 
cie posiedzenia publicznego w trzecim z kolei nowe» 
otworzonych polskich wydziałów sadu okręgowego. 
mianowicie w wydziale apelacyjnym do spraw kar- 
nych okręgu i miasta st. Warszawy. Wydział ten 
mieści się w gmachu a rosyjskiej izby 53- 
dowej. na placi Krasińskich nr. 12. Sala posiedzeń 
mieści się na pierwszem pie trze, w sali b. III de 
partameniu cywilnego rosyjskiej izby szdowej. 

u w też samel sali. w której ostatnio zasiadali ro ` 
syjsty sędziowie: Woskresienskij,. Kszanskij, Jego 
fow i inni, wczoraj za stolem sędziowskim zają! 
miejsce komplet wyrokujący. złożony z sedziego- 
przewodniczącego Zygmuuta  Śleskiego, oraz se ` 
dziów-asesorów: W. Peplowskiego i Apelkowskie- 
go. Miejsce oskarżyciela zajał prokurator Engelman. 
Pióro trzymał sekretarz ludwik Biernacki, 

Na wokandzie znalazło się 1d spraw spelacyj- > 
nych. Jako pierwszą wywolano skargę apelacyjną. 
wniesiona przez Pryłuckiego. redaktora żargonowej 
gazety, skazanego wskutek skargi jednego ze swych 


oga 


czytelników. Rotblita. na 2 miesiące więzienia za pó 


twarz. Wezoraj poszkodowany oświadczył, że zrzekż 


; się oskarżeń. gdyż sprawa zalatwiona została poli 
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bownie i prosi o umorzenie Eprawy, €o też sąd ape- 


lacyjny Pa 


| Teatr i „muzyka, ; 


Teatr wielki. Dziś „ogotiżz Onegin", operà | 
opera "Verdiego. 


"Teatr Rezmaiteści. Dziś „Jastrząb“, komedys 


| ©roisset'a.- „Jutro „Fskapada”, komedya. W sobotę 
40) Pomimo wyjaśnienia. żę zemykanie bram |- 
domów oznaczone jest na godzinę 101% wieczorem, 


wznowioną zostanie komedya K. Zalewskiego 
„Przed slubem“, 


Teate Polski. Dziś i ino „Biały kaptur“, -n 


"ka SŁ Kozłowskiego. 


;, Teatr Maly. Dziś i R R ekscelene; pa". 
mika 'Rovetty. 

-Teate Nowości. Dziś „Dzwony Somnewiiskie” i 
operetka Planquetle'a. | 

Teatr Letni. Dziś i jutro „Dziesięć minut W 88 


‘mochodzie”, farsa Beza (pierwszy i drugi raz). 


e 


"Teatr Nowoczesny. "Bziś i jutro. sDziesięche: z 
Pawiaka”, sztuka Je Ostot-Bulnickiego. | 
—_ Teatr Praski. Dziś i i „> „WE roku 1868" „sztuka 


A:  Ruszczyca. 


RADE wia. | 
Przypatrujący. się grze Nadrowski, rówe 


nież poczuł, że w żylach jego płynie krew pia 


wdziwego gracza. i 
1 — Na. pierwszy Taz sztukal. Para nie. pa 


"ra! rzekł — i bły snął przed seyma rewire 


wego Katarzynką. 

I tym razem rewirowy wygral 
"Wygrał i parę następnych stawek. 
Wystarczyło mu to w zupelności. Wiedział 


že oblawa udala się. 


"W pare miesięcy potem przed sądem sta: 


a nął lokaj. Dzięki Griinowi sprawą tak pokie» 
'rowano, że dowodów obciążających przeciwko 


Maciakiewiczowi nie było. 
dego nieposzlakowaną ee e, 


> 3 à 
maona ama rimess O AA EE YYY x 
“ + w Go YÉ 


"kiedyś w przystępie rozrzewnienia. czy. 


Obrona wykazała 
wyja? 
go z iatwością. 


Sprawca kradzieży. nie maai się, pie 


niądze” przepadły jak kamień w wodę, o ca- 
Jej alerze wkrótce zapomniano. | 


_ Dopiero w par lat po teściowa Ma- 
ciakiewicza, wydawszy za maż drugą córkę, 
i wiel 
zlego wylewu szczerośri, apowiedziala wszyst 
ko świsżemu zięciow!. Yak okradziono archi 
tekta, jak ją spowiadal złodziej, jak zabrana 


„jej pieniądze, jak Pan. Grün dał jej tysiąc Ti 


bii... | 
-  Jednem sior WE WSZY atko? 

- Relacye te doszły do uszu architekta. Wy 
-toezyt on proces pren oko Griinowi. Sprawa 
wlokla się długo, bardzo długo. Nie pomogły 


protekcye, prośby, łapówki. sg 


Dależo było do końca sprawy, gdy Griia 
| tragicznie, niespodziewanie iginat 
j AV. Ea n: $ 


1 Jieści z Rosyl. 


a We ats da spraw awstryzokich W tyi 


"Przy pełarshdiakierń ministeryum spraw 


zagranicznych utworzony zosłał specyalny od- 


dział dla spraw austryacko « węgierskich. Na 


czele tego oddziału. stoi osobny wice-minister, 


~ który ma te same prawa polityczne i urzędni- 


cze 00 Wszyscy - wice-ministrowie «w Rosyt.- 


" Rząd rosyjski umotywował zarządzenie to, jak 


„dowiaduje się „Nowoje Wremia”, tem, że Ro: 


i sya jest bezpośrednio zainteresowaną TOZWO* 


jem wypadków politycznych w Austryi i mu- 
„$i wypadki te śledzić z najbaczniejszą, uwagą... 
Dla tego rząd nie zawahał się przed ukon- 
stytuowaniem osobnego wice-ministeryum dla | 


i yoh. spraw. 


-Prasa rosyjska J gre necie bri da. 


Prasa rosyjska poświeta: obehie, dlugie eo 
artykuly położeniu obecnemu. we Francyi i 


P szczególnie zajmuje się widokami gabinetu 


© Brianda. Zdaniem „Rieczy” gabinet Brianda | 
:. dobrze dotychczas spełniał wszystkie swe obo- | 
- Wiązki polityczne. 
- domosti” są zdania, 


Również „Birżewyją. Wie- 


do zmian w obecnej chwili w gabinecie fran- 
euskim. Jedynie „ Dień' podkreśla, że Briand 
okazał się za mało energiczny w sprawach bal- 


 kańskich, co wyszło na szkodę całego czwór- 


porozumienia. | 


Rosja nie będze już w stanie B. . ranić 
dua 1 wajoy, 


„Utro Rossii“ ABE 4 że koniec wójny 


musi bezwarunkowo nastąpić jeszcze . -przed 
jesienią bieżącego roku, bo Rosya nie byłaby 
poprostu w stanie dłużej wojny prowadzić, 


Szybkie zakończenie wojny leży w interesie. 


Rosyi, głównie ze względów gospodarczych i 


 -wewnçirznó » politycznych, przyczem' powody 


charakteru day ustępują tu na „Plan. 


„ drugi. 


PROZA ROZA ZYZAC 


AJ Rosji wierzą W rozpoczęcie wii 
- afenzywy angielsk. ej 


„Russkij Inwalid" „podkreśla, e Roa 
nie ma najmniejszych powodów do nieuinego 


_ odnoszenia się do projektu nowej generalnej 


„olenzywy angielskiej. 
<zy się: najpoważniej z ofenzywą tą, od której 


Przeciwnie; Rosya li- 


przyobiecuje sobie nader: dużo korzyści stra- 


łegicznych, bo sama nie zdąży ła dotąd dokoń- 


szyć własnych przygotowań ofenzywnych. W 
Rosyi spodziewają się podobno, iż Anglia tym 
razem spelni o: czego, Re A biegle] 


| wiosny. 


"go, że znaczna część 


Worda 


Brak sł reżaczych w aji. 


Do organu prawicy. „Russkoje Znamia“, 
komunikują z prowincyi, że wszędzie w Rosyi | 
panuje wielki brak sił roboczych... Wobec te- 
chłopów i robotników 


przemysłowych zaciągniętą została już. pod 


. sztandary, w większej części gubernij daje się 


; Drogą Czwartaków. 


ma, 


| m 


zauważyć brak ludzi, którzy zajęliby się wyrę» . 


bem amunicji i należytem zorganizowaniem 
SAW dla armii. -prag rosyjski musi posłu- 


Władysław Orkan.. 


(Ciąg dalszy), 
Nawet domyslam się, który. Ten — pod 


drzewem spotkany, o ryżej brodzie, nizkiem, « 


zarośnięlem czole i małych, złych oczach. 
Wyczolłgał się z lasu o zmierzchu i tu > przy- 
wlókł... 


Karabin w dłoni ściska, słysząc. tentent 


Na tle nieba koń i jeździec widoczni: cel do | 


bry. 


'— Padnie — myślę = m strzał. 
_ Schylilem się. odruchem na. genier ko- 


-= Dlaczego strzał nie pada? 


— Ciekawym, czy nie usłyszę jeszcze O. 


| wego tarkotti.. 


- Ždala obaczyłem wyznaczający się w mro 
ku majak lasu, jakby. ściany gościnne domu. 


„Światła dawno. pogasły. Gdym przybył do. o- 
,bożu, pulk spal snem glęhokiia. | 


wwa sana | menw conp "itassa a A 


- Nazśjutrz dzień wstał jeszcze upalnie; szy. © 


Powietrze, które już wczoraj dawalo się przy- 


- kro: znosić, stawało się z godziny na godzinę | 


toraz uciążliwsze. Rozklad szybko postępował, 


-Z południa to już bylo tak, iak w odrzwiach: 


> trupiarni. Z pola: śmierci zly lale uate i 


iż Briand w zupełności | 
stoi na wysokości zadania i że niema powodów | 


| A teraz właśnie podniósł do oka kara- 
on i mierzy... | 


; Ś SA . : ar a o n z T - X z 


| arae się obecnie robotnikami chińskimi, ja- |] - 
E i nawet indyjskimi. Zdaniem wspo | 


mnianego wyżej dziennika prawicowego wszy- 


stko to przemawia za „aknajszybszent. zakoń- an 


czeniem wojny, 


ian. Sarrsil razpoczyje mą em; 


- „Moskiewskija Wiedomosti" piszą, że ge 
neral Sarrail miał w najbliższym czasie roze. 
począć ponowną” ofenzy wę w większym stylu. 
Nie wypada bowiem oddawać się nadziejom, 
żeby. „Hindenburg chciał lekceważyć front w. 


Macedonii, "wobec czego: zachodzi koniecz- 


ność szybkiego rozwinięcia nowych opóracyj.. 


i zaczepnych. na macedońskim placu boju, za- 
onim armia bułgarska będzie w stanie sama . 


| beieg tam dzialania n na większą skalę. 


-Korespondenca 3 jeńcami W Rosji. 


| -> Z Centralnego biura wywiadowczego dla 
B jeńców wojennych w Wiedniu komunikują: 


"Że od sierpnia nie otrzymują z Austro - Wę- 
gier żadnej poczty, albo tylko bardzo skąpą. 
Z drugiej strony także słabo nadchodziły do 


od jeńców wojennych z Rosyi i Syberyi. Zda- 


-nie pocztowe na granicy szwedzko - rosyjskiej. 
„Załamówanie to obecnie ustało, wobec czego 


do ieńców będzie znowu regularnie docho- 
| dziła, | 
"A | ©. opea 


Hade | ką, wygražają rewolucją. 


"W. naczelnym organie kadetów rosyj- 
"skich „Riecz” zamieszczono ostatniemi czasy 


„cały szereg artykulów, których, myślą przewo- 


-dnia jest. groźba, że w kraju zostanie zorgani- 
zowana rewolucya gorsza od rew olucyi z roku 
1905, w razie, gdyby postulaty postępowców 
rosyjskich nie miały zostać spełnione. Postu- 


laty te mają na celu glównie większe wzg!ę-. 


dy rządu wobec Dumy oraz większą wolność 
-dla szerokich kół ludowych. Albo Duma, al- 


"bo władza ulicy — tak stormułowali ostatnio. 


przywódcy „kadetów swe obecne don: 


. polityczne. 


Marchia W mi istorum ma a wania 


| - Dien“ podnosi : z z naciskiem, że w rosyj 
-skiem ministeryum spraw wewnętrznych pa- 
nuje od pewnego czasu anarchia. Widać to 


„najwymowniej z tego faktu, że w ministeryum | 


tem zmieniło się w ciągu dwóch ostatnich mie- 
'sięcy “przeszło 27 wiceministrów. To świad- 
„czy chyba najlepiej o zupelnej anarchii i nie- 
„pewności politycznej: ; a 
LJ 


Operacje pod Ryrą pożladają znaczaliia 
| podrzędne, " 


- Ra łamach dziennika „Russkoje Slowo“ 


| poewięcają duże miejsca i uwagi sprawie o 


zperacyj wojskowy ch pod Rygą, którym gaze- 


„ta nie przypisuje żadnego glębszego znaczenią 
militarnego. Zdaniem jej korespondenta wo- 
'jennego chodziło przy rozpoczęciu niedawnej 
„ofenzywy w okolicy Rygi ko o manewr > 
„łegicznej WŁ 


amanan R 


nosiły się nad zieniłą.. Odór zabijający A 


przeciąga! w powietrzu ‘parnem pomiędzy 
scianami lasu. 


obóż na drugą stronę lasu, od poludnia, gdzie 
„nie dochodziły zawiewy trujące. 
Pod wieczór się ma, gdy zaczynają ścią- 


f gać grupy oddziałów na upatrzone wprzód | 


miejsca. Znajdują się tu miłe partye leśne z 


Teren kwałerunkowy zapowiada się dość za- 
„chęcająco. Koło lasu koło niej droga, mało jeż- 


wschodniej. 


w gliniastej ziemi —- po kraju ży ta, może nie 
zdążył jeszcze zeń wystrzelić — i padł, rażo- 


l | ny kulą. Koledzy nie mieli czasu kopać gro 
Wszystko to naraz wydało mi się bardzo 
śmieszne. | 


| bu — przysypali go w tym dole ziemią, którą 
"on wyrzucił: — jeszcze część kopca została, 
„świadcząc, jako to było. Na mogiłce zatknęli 
"krzyż, 


krzyża smętnie opadłemi. Bezimienny infante 


"sna ręką wygrzebion plony s -> -oto 103 jego. 
ko Jak ta czapka. 


_Słanał już w kraji lasu namiot. putków: 
nika. „Wsrasło 3 parę innych.: osa ściąwe 


mazda | 


> se 


"W ostatnich czasach nadchodzą z Rosyi i 
Syberyi ticznie skargi od jeńców wojennych, 


nas w ostatnich miesiącach korespondencje 


je się, że głównym powodem było załamowa- 


można liczyć, że od jeńców będą znowu nad- 
chodziły obfite Kkorespondencye i że poczta 


młodzieżą sośnianą i wysokiemi brzóskati. 


dżona. Napotykane koło niej zaczątki rowów, | - 
doły i pojedyńcze zakopy, tak od strony lasu, | 
jak i po kraju stłoczonego żyta, mówią o szyb-. 
| kiem posuwaniu się tu walki ku. stronie 


"Przy drodze EN wzrok mogika 
| samotna żolnřerza. Widać wykopał sobie dół 


naprędce z dwu prostych deszczulek 
|| zbity — imienia nie wypisali — na krzyżu 
_zawiesili czapkę infanterzysty. Niewypowie- 
|'dziany wyraz ma ła czapka zrudziała, zatknię- 
a na krzyżu, z uszami na nierówne ramiona 


Trzystą — milion, chodzący od krańca do krań- 
ca Europy, gdzieś na obcyr* drogach dół wła: 


“| kroki w celu dokonania rekonsirukcyi gabine-. 
4 tu. rosyjskiego w. kierunku. sparlamentaryzo- 
wania tego ostatniego. Krążą pogloski, że w 


| 
P 


"wybitnych: osobistości - 
| posiępowego i liberalnego. . 


Bo T ERS A RAA 


Ted satanertarannien mimt 
| „rajskiego? 


„Russkija Wiedoniosti* a, uwagę, iż 
„w tych dniach mają zostać  przędsięwzięte 


skład nowego gabinetu, wsz2edłby cały szereg 
polity cznych z obozu 
Między innymi. 
wymieniają nawet. nazwisko „Blośnego Przy” 
> kadelów, Miiukowa. RE 


zara 


N isit stan fin nast r 


„Birżewyja Wiedomosti" | zaznaczają, że 


słan. finansów. rosyjskich nigdy eo prawda od 


początku wojny światowej nię był nadzwyczaj 


korzystny, lecz obecnie przybrał on formę 


wprost. zastraszającą. Chodzi o to, iż państwo 
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"Z tej przyczyny k każe pułkownik: prżenieść” i 


cinku frontu. i aa 


jakiś kawalek.. 
jeździec z rozkazem "komendy. | 


za” m: Tren" wo pogotowiu. 


 Poczem droga wynosi się na dział. 
tamy z szosy na prawo, na rozbież pól mięę 


"sny, | 


nie będzie w najbliższym już czasie w stanie 


finansować najkonteezalejszych:. Projektów: e 
| er 


Dama j iej prama, 


Pod nagłówkiem „Duma rosyjska nie 
zgodzi się: na zmniejszenie swych praw” roz- 
pisuje się „Wiecz. Wremia”* na temat sto 


sunku Dumy do rządu i dworu petersburskier 


go. Według orżeczenia tej gazety Duma stać 


będzie wiernie na straży swych. praw politye 


cznych i konstytucyjnych iw żadnym razię i 


za żadną cenę nie pozwoli na to, by została |: 


ona usunięta na plan drugi, Wie bowiem 


ona; że w dzisiejszej chwili jest panem sytua- 


eyii że bęz jej. zgody. rząd nic poważniejszego | 


a sie byłby w stanie. 


meterae 


-lnformacye Taie. 0 oto 
| zmgjędskich, 


D „Russkiego Inwalida" donosi | jego sia- 


ły. korespondent z Londynu, że naczelne do- 


wództwo angielskie * poczyniło już wszelkie 


arki przygotowawcze, zmierzające do nawe- 


go roziokowania wojsk. angielskich nad Som- 
„me. Przegr'ipowanie to ma na celu przyjście 


z pomocą Frzncizom, oraz umożliwienię tym 
ostatnim, skoncentrowania WOJSK i na , innym od- 


To i owo. 


o złniek „zy widm? 


` Było to podczas shi j pierwszej podróży: mow 


klej, którą odbywalem w charakterze. chlopca oe 
kręłowego. Miałem wtedy lat 15. Jeden ze starszych 


marynarzy, Bill Smith, polubił mnie odrazu I wziął 
pod swoją opiekę, co znaczyło. że nie pozwolił. tknąć 
mnie nikomu. Wogóle nie mogłem skarżyć się na 


zalogę; dobrzy byli ludzie i prawdziwe: wilki mor- 


skie. Jednego tylko nie lubiłem: nazywał się Jem 
Dadd, był. pósępny, milczący i zaboboñiny; czasem 
opowiadał historye, od których włosy na głowie po- 
wstawały. Wszędzie - widział duchy i widma. 
Płynęliśmy przez. morze Baliyckie. Pewnej no 


i T Dadd miał sterować od dziesiątej do dwunastej, 


szy. brzózki z liéčmi, sporządzeją gitanę -dla 


sztabu na. wieczerzę. Śpieszą się, bo zmierzch 
już zachodzi. > 


Orkiestra próbuje Instrumentów, poczyna 


Naraz:. 


Rozkaz brzmi: - Wymarsz niezwłoczny pod 


Czołnę. Mamy zluzować z pozycyi pułk 31, 


Altany nie dokończono. Zebrano szybko 
namioty. Bataliony już się szykują na drodze 


SE "W a va 
-o wan. wyruszył . l w kierunku 


: wschodnim.. Adyutant poslany naprzód dla 
„wyznaczenia miejsca i zbadania warunków te= 
renu. Mijamy wioskę Połówek, rozłożoną kos 


ło szoŝy, gdzie stoi część brygady pierwszej. 
Skrę- 


dzy zboża zżęte i stojące.. „Spotykany. chłop 


'z.pod Majdanu wskazuje kierunek. przez obe 
szary zagonnę -— do Czolny.. 


Nog cicha, księżycem, dogasającym. na za- 


b chodzie, slabo prześwietlana. Cicho też suną 
długie, maaczne kolumny, skręcają się u wy- 
Ietów miedz, jako wąż pełzną pomiędzy zboża 
szelestne z. wynioslego, półwidnego działu. 
Naraz uderzą w powietrze, jak grom ja- | 
huczne dźwięki „orkiestry pułkowej. 
„Marsz Czwartaków", 
=- > Odegną się, wy prostują przytrwożone taj- ; 
ńią, mocy serca żolnierskie. | 
w iie wstąpi. Tak pulk czwarty hu 
.« chodzi na pozycyę. s - 
"W tę noc księżyca cichą - -wybuę lające z | - 
| wysokiego dzialu a orkiestry A | 


„Pewność, ot r 
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od kola i położywszy na pokładzie, okryto plóln 
„żeglowem. Nikt nie spał tej nocy na okręcie, a 
"dy zaświtał ranek, kapilan odmówił modlitwy 
_ chwili ciało, zaszyte w płótno, zniknęło w głębi 


na. myśl o służbie nocnej przy sterze dreszcz. 


spływała na piersi. Ze zręcznością kota wskoczył A 
„pokład i sianąt nieruchomy, ociekający wodą, po 
dobny raczej do widma. niż do człowieka. 


przerywanym głosem, wskazując na _nieznajoi egi 


tarnię i podchodząc do owej tajeniniczėj postaci, 1 
pyłał: 


"błąkał się na lódce po miorżu i aska, 
wdrapał się na niego. 


tylko leżał z przymkniętemi oczyma.. szepcąc = 


jakiego pochodził kraju. Dotychczas żaden nie je 
"pewny, czy to był człowiek, czy widmo; niektó 


„kiej: są jak wyzwanie śmiałe. Donosi | je. tek 


€y, zdziwieni, pytają: Was ist das? Was fi 
eine Musik? A my, co nas Polaków by h 


cze Polska“... Łzy nam się do oczu cisną. e 
ny) że to o Legionów pułk jakis przycho- 


ny w milczeniu. przechodzą. Księżye TASU 
Na ziemię zsunęła się ciemność. | 


kleś dźwigające się wzniesienie. Oszlaki zbo 
-ża i majaki kóp. Na lewo wyżej mirocz nia. 


patrzenia miejsca na kwaterę noclego z 
„sztabu. 
"w eiemności wnętrza, Słyszymy przechod 
„koło ściany lasu oddziały wojsk: Wracają poc 
db osłoną noty z : pozy aaa: inne przęchoc 

tej Ba mei 


a © pałęni ustąpić miejeca Biltowi. Obudzi! : 
gle i zobaczyłem Billa, stojątogo przy swo, 1 
aniu i przecierającego pr: : 
— To dziwne — rzekł — że Dod mai si 
woła. Już pierwsza godzina. RDA AE: 
"Wyszedł. a ja 'przewróciłem się na dn 
Nie zdążyłem: jeszcze. Zasnąć, kiedy BU wróc 
chwycił mnie za ramię 
— Janek! — wyjąka! — — chodź na pokład. 
Spostrzeglem, że trzęsie. się jak ść. 
Ubralem się szybko i poszedłem za nim. 
była ciepla i jasna; przy blasku gwiszd wode 
| nieruchomą posłać, "siedzącą przy sterze, . ` 
=- Spojrzyj na niego — szepnął do. mnie 
_Dadd leżał na kole z ręką wplecioną w. sypry. 
= On śpi! — rzekłem. — Dadd! Dadd! 


"Nikt nie odpowiedział na moja wołanie. Zax p 
żyłem, że Dadd był bardzo blady i miał oczy. 
te, szklisie. wpatrzone w dal. Dotknąłem jego ręki 
byla jak lód zimna i sztywna. Krzyknąłem z pr 
żenia i obaj z Billem wpadliśmy do kajuty kapita 


Dadd nie żył. Z trudnością oderwanć mu 


- Przez cały dzień załoga była dziwnie mile 


chodził każdego. Postanowiono. wreszcie. że sterni 
kowi będzie zawsze ktoś drugi towarzyszył. Nis mc 
głem odmówić Billowi tej przysługi, a jednak. kie 
dy przyszła na nas kolej i musiałem wyjść'na pc 
kład, było mi bardzo nieprzyjemnie. Noe była mg 
sta i przed okrętem słały się dziwne tumany. 
Zdrzemnąłem się w kotien, äle odai mnie 
okrzyk Billa. 
| — Patrz! patrz! = - wyjąkał z  okatoki Ś 

Z nad burty wychyliła się jakas straszna glowa, 
na której jeżyły się czarne, zwichrzone. włosy; twar 
była sina, oczy czerwone, długa, potargana brod 


| Zdrętwiałem; za to Biil takiego narobił krzyk 
że w jednej chwili cała załoga zbiegła się na pokła 
= Niewiadomo: skąd się wziął == mówił Bi 


Ludzie zbili się w gromadkę, kapitan wzi 


Człowiek-widmo potrząst głową I mia mówi 
dziwnym, gardlowym głosem. ale chociaż: mięć 
marynarzami byli tacy, którzy po obeych. bywa! 
krajach i różne słyszeli języki. nikt nie rożumi: 
jego mowy. Wtedy zaczął pokazywać na: migi,: ž 


|. Kapitan kazał zaprowadzić go na dół; nakarmi 
i napoić, Poszedł za nami jak we śnie i przebraw. 
szy się w suche odzienie, zabrał się zwolna do j ! 
dzenia. Nie musiał jednak być głodny, gdyż odsie 
nal talerz od siebie i polożył się na o zmar 
lezo Dadda. 


=~ Zostawmy go — rzek! BIN — biedak pot 
buje wypoczynku. © 
Nazajutrz nieznajomy nie chela? ani jeść ani. 1 


wa, których nikt nie rozumiał Umarł w nocy, ż% 
den.s nas nie dowiedział się. jak się nazywał. A 


utrzymują, że to dusza Jema Dadda wzięła na 
bie postač > > , 


| mu 
w. 


zapewne cisza nocna do. niewidomych. pozy: 
cyj wroga.  . 

| Mówił nam później znajomy oficer, Polak 
z 31 pułku obrony krajowej: > : 
= Siedzimy w okopach w nocy, . czeka 
jąc na zmianę. Cicho, nudnie. Naraz slyszy 
my: muzykal... Znane dźwięki marsza... Nieme 


słuchamy wzruszeni.. „Bartoszu!* =» 


„de 


me 


- Zstępujemy do wei Czołny. > DR 
Domy jak zamarłe. Po sadach poza e 
płotkami jakieś przyczajone treny... Wszystk 
zciszone. Czuje się niedalekość wroga. : 
Drogą. pomiędzy rzędami chalup batalio 


Skrecamy drogą na pola. Jakaś laka, À 


lasu. i 
, Bataliony kozwijają się w kolumny. 4 
a zciszone.  Podchodzimy ku lasowi | 


„Prowadząc konie za uzdy, wchodzimy. 


jaa 


| „skiego i moja polskiej pożyczki ` 


sO- pożyczce - premjowej. już i piasty, a] 
iż jest to- _najodpowiedniejsza. for= 
sma dla pożyczki miejskiej, której ostatnia emi- 


a 


iyà- zupełnie się nie udala. 


fazla się w łonie magistratu opozycya. ze Stro- | 
siny ławnika p. Stan. Karpińskiego, `: starająca | 
Że przedewszystkiem - nałeży 
{sfinansować całą pożyczkę 20 milionową i że 8 


e Bio przekonać, 


* jobligacye premjowe nie. mają- wca’e widoków 
ispieniężenia.. a W panu Karpińskim widzimy 
ileorety ka, 


zawsze, jednostka stanowi 


a BK 


„ Bardziej nie w Galicyi. Wiee? "A jakie ma | 


D Solidne ubliay premiowe ath "> a 
, odda do najlepszych papierów wkłado- | jj 
"wych, choć jest kwestyą sporną, KK 
: polecić lokatę w te premjówki znacznych kapi- NIN 
tałów. Są pomiędzy kierunkami i 
„wnież formy bezprocentowe, które jednak w |. 
razie niewygrania zapewniają: posiadaczowi 
. wysoką „nadwyżkę. amortyzacyjna, 
drunszwieki, kupiony w. r. 1868 ża "5546 marek 
+ przy wszelkich szansach wygranej i amorty- | (i 
Tymezasem zna- | zacyi, daje jeszcze w końcowem losowaniu r. j 4 
1924 marek 120. Premjówki nie często ziniee' | 
| niajś właścicieli, i stancmią niejako żelazny | NN 
kapitał rodzinny ż pókolenia na pokolenie. A 

| Pieniądze są teraz na wsi i leżą ` bezproduk- | (6 
| eyjnie w kufrach i <iennikach. każdy chłóp do- | 5h 


czy można. 


np. los | GUN 


emisyi ró | // 


wiadamiają: 


| brze objaśniony, chętnie kupi sobie jedną lub |- fff 


opierającego się na niemieckich | 
; |Waorach i tembardziej dziwimy  się.jego por | 


"p. Karpiński dowody, że subskrypcya na 30 | 
-a nawet 50 milionów: pożyczki prenjowej przy | 


- odpowiednim kolportażu w calym kraju się | 
"mie uda?" Na czem opiera swoje gołosłowne | 
*Awierdzenia? Jesteśmy. zupełnie : ` przeciwne- | 

emisyi |- 
< promjówek nietylko rosyjskich, ale i calej Eu- | | 


"ago zdania, opierając: się na historyi 


` ropy i twierdzimy stanowezo, że subskrypcya | 


 obliżacyj premjowych miejskich uda” się bez-. | AA A 
BK procent 
Powiem | na RM 


'ś(zględnie, gdy uklad i rozklad będą odpowie- 
dnie i z. psychiką ludzką zgodne. 
p więcej, że wszelkie obligacye premio- 
' ve, oparte na realnych: podstawach i odpowie- 


*'dnio-zabezpieczone, udać się muszą w małych | 6%, Oblis. m. War | 
«jgzy wielkich rozmiarach i kto wie, czy pierwsza | 


| Listv zast. Ziemsk. | 


. „proba w naszych stosunkach, zapoczątkowa- 


60, Oblig. m: SEM 


"ma przez Bank kredyiowy w Warszawie, emi- | 
isvji obligacyj. premiowych : na dwa miliony ru- | 
A tylko, mająca być zatwierdzoną na ogól- | 
"nem zebraniu tego banku, nie będzie pierw- | 
"sza jaskólką nowej wiosny w zaśniedziałych | 


o naszych „pałentowanych*, finansi- | 
slów. Nie znamy jeszcze szczegółów nowej e- 
+» misyj. Banku Kredytowego, sądzimy jednak, iż | 


bedzie to próba uwolnienia niektórych pierw- | 
-BZYCh hvpotek: do wysokości 50%. pożyczki Toe | 


„„warzystwa i być może, iż jest to pierwszy krok |  - 
+ gnokojny mreieleśnienia.idei drugich hvpotek. Po 
„iż Bank 
„ kredytowy jest instrtucyą samodzielną i bye 


+; na mniej nie przeobrażeniem Kasy. kredyto- | waline na giełdzie berlińskiej wykazały tendencyę | 


'Czem są los bli > | mocną przy. tranzakcyach niewielkich. Pożyczki | | 
`- yaz na tem a cb igaeye ómiewó, już | niemieckie po części nieco słabiej; tureckie akcye | | 
- sa) dow z rosyjskie banków zukiwa- | 
„Słanawiając się nad pożyczka miejską, agito- | tytużiowe, orax' rosyjskie bausywą w poszukiwa, | 


Gieb | 3 


„Przy sposobności muszę zaznaczyć, 


„wej, dalej istniejącej. e 


„ waną i emitowana bardzo niefortunnie. 
_ da warszawską nie zna pożyczek. premiowych 
"śnnych, prócz rosyjskich, które ze 125 rubli 
_„Boszly do 6 i 8 krninej ceny. 
«ska notuje 14 niemieckich i 30 zagranicznych 


„„osów premjowych. Wprawdzie chęć wyciąga- JAR 
wia: korzyści z ludzkiej żyłki ryzyka nie jest |. 
byt. etyczną, ale w każdym razie stoją pre- |- 
„mówki znacznie wyżej pod wzgledem etvcz- |- 


"nym, niż wszelkie filantropijne i klasowe: lo- 
e któremi Warszawa 
" Państwa i miasła na Zachodzie Europy wy- 


FPR 'obligacye procentowe procentujące, lub | | 
bez procentu, które po uplywie z góry ozna- 
ezonego czasu. są amortrzowane. "Najmniejsza j 


»* korzyścią, 


„ki. calego świała stoja znacznie wvżej od ich 
> Bumy nominalnej i pierwotny nabywca zaw- 
e 77-a przy “sprzedaży robi- nawet bez wvgra 
-korzystny interes. Myśl Stanisława Skarzyń. 
 ptemiowej, 


Giełda beriń- 


jest przepełnioną. 


jaką te obligacye posiadaczowi | 
przynosza, jest w każdym razie bezprocentnwy | 
zwrot wkładu, aczkolwiek wszystkie premjów- | 


emitowanej przez miasto, powinna być podi ę- | 


-ła. chociażby dlatego, że pożyczka. nawet 6% 


“idzie źle. Miasto na umiejętnej pożyczce pre |-- 


„m'owej- „dużo zyskać może w. bezprocentowej 


* siadwyżce.. kursu” emisyjnego, a nic nie straci, | 


7 chvba tylko, że kutsy dotychczasowych miej- | 


— kieh obligacyj Ee wiecej. spadną. Podo- | 


„bardzo dobry projekt pożeczki premiowej "dla 


<Nstsiawy; „wszystko zależy od planu amoriy: | ke: 


zacyjnego. 


Trzy są wybiłne ró źniee:  alnórtrzatya Tó- | 


«nomierna i równe wygrane, i powiększona 


„„amortyzacya i zmniejszające się wygrane i a- | “ T 
„„ mórtyzacya w sumach wyższych od. nominal- |  « 
mej przy mniejszych. wygranych i oprocento- poż: 

Ten trzeci system byłby dla pożyczki | 
miej jskiej najwygodniejszy, 'przycżem za pod- E 


„ waniu. 


“stawe trzeba. było wziać - stałe - oprocentowa- 


„mie 4%: emisva 100 rubli nom.; Za: 485 1 as |. 
„ wiortrzacya 200 za.sto, co wpłynie i na odpo | 


-tedni kurs pożyczki. Przy emisyi 50 milia- | 


"RÓW, €0-— podlug nas — *byna'mniej nie jest 
; trudnem, gdy się cały kraj weżmie pod uwa: 


- Bę i iego ukrvta: osżczedność — trzymać mo- 


“ina 12% miliona pieniędzy beznrocentowyehb, 
` które już pokryć maga nadwyżkę: amortęza- 
; eringa, jeżeli przypuścimy, iż mi. Hon. rocznie 
=. przez lat -50 bedziemy amortyzowali, a 20% 
„da nam za „milion rocznie wygranych. Two- 
"rzymy tylko Szkic, wygodny dla miasta i. 6- 
;  szczędzających, nie rozszerzając projektu. | 


Lišty zast. m. War- | 


| Renta... . enore 
-B'le m Łodzi 5 É 


kilka polskich premjówek, trzeba tylko spra | | 
| wę umieć zorganizować, bez ciężkich form |. Æ 
` gadoni, zupelnie niefachowemu. U nas,. tak | binrokratycznych, przeciw. którym tak wymo- i “= 
'autorrtet niedo- | 
- jpuszczający. zdania odmiennego. Tan Karpiń- - 
„tak. powiedział” i to już ma służyć: za do- | 
wód bezapelacyjny. A. jak p. Karpiński sli- | 
„mansnje resztę z 20 milionowych obligacyj i- | 

dzie? Chyba nie w swoim . Banku. „Tow. | 


* Spóldzielczych i już nie w Poznaniu, a tem- | tylko. w tej chwili, chodzi, by wieś bogata po- | 


mogła skłoponianej finansowo stolicy. ° 


| wnie niedawno w Stow. Kupców Polskich pe- o 


wsitewdł p. „Karpiński, 


Miliony nawet nie ziipełnie sprzedanej. „p | R 
życzki „.premjowej będą rosły w cenie kerro- |. 
wej, a nadwyżka 'bezprocentowa emisyi da |. 
„móżność miastu przetrwania. wojny, a 6 to | 


"Edward Dudlinger. 
| (V ester). - 


"Giełda warszawska. i 


Innym 


 Wołowanta. 3 dnia 24 Stycznia. 


Żądano „KOSZ. | Doveln | e; 


szawy zr I9IA | 


szawy <z-r. 1916 | = 
h Pło e - 2] 89.80 
Listy zast. Ziemsk. hanea 085 


49 ; 
Listy. zast, m m |. War- | 
- szawy 5 dj i 


81,85 
76.50 | 


DK Wr 


RER. tez 


| szawy 4Y, Vi - | 


Marki robiono. p 
Korony 27.75, 


OR RCR! R 


| eicita Horiista 


: BAR 


x Berlin, DĄ dada s - | Dzisiejsze obity wis | | 


niu i po części lepiej. Pieniądz na każde żądanie |- 


3% %, na ultimo 5%. Dyskonio pryeamig mon i 


niżej. ; 
Ferlin, są; 'Sircyata. Notowania kursów de- 
| wiz ZA wypłaty telegraficzne: e 
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OBWIESZCZENIE. 


GREEN 


W ostatnich tygodniach miało miejstę. ske 
.Na giełdach neutralnych w Sżtokholmie i 


„uwzględnieniu disagio marki w. stosunku do 
-szwajearskiego franka i szweckiej. korony. ‘po 


rubel trzyma się na: wysokości mniejwięcej 


*2.16 . tar.) > 


wadzozej 


-czne podwyższanie" kursu rublowego, które- 
| straciło związek z rzeczywistą wartością. rubla. 


BZ Zurichu rosyjskie banknoty: rublowe przy. 
| siadają wartość 1,80 mar. Na londyńskiej. gieł- | 


„dzie rubel w stosunku do marki posiada .1,88 | 
mar.; w Warszawie zaś od początku stycznia 


ladei nasz synek, amait po. krótkiej okorabia 24 Stycznia 
1917 roku, przeżywszy 2 i pół reku. i 

|| + Wyprowadzenie zwłok odbedzie się w pistek 26 b. m. o 
godzinie 8 po EB. z reor koścista Św. krzyża, 0 ozem Zza 


. Stroskani Rodzice. | 


memu przecenianiu rubla, 
"mocnym popytem, 


polskiej | Krójówiej Kasy poż; Pika gwaran. 
towane.są przez państwo Niemieckie. Marka 
polska równa się przy obliczaniu jednej marce 
niemieckiej. Wierzyciel - otrzymuje wiec ię sa 
mą sumę, któraby mu się należała podług sto- 


oi sunku pokojowego obydwu walut. 


- Ponieważ edycya banknotów polskiej kra. 


owej Kasy pożyczkowej może nasłąpić dopie- A 
ro mniej więcej za 6 tygodni, to dłużnikom już 


teraz przyznano prawo uiszczania się ze swych 
obowiązków rublowych w niemieckich zamiast 


"w polskich markach, podług kursu 2.16 mar. 


W celu dalszego przeciwdziałania -szłucz 
spowodowanegó 
rozkazałem wszystkim 


związkom komunalnym i innym prawnym kom 
"poracyom publicznym, ażeby przy regulowa» 


niu swych zobowiązań finansowych (np. wy 
plata pensyj i płacy, wydawanie pożyczek, za- 
warcie kontraktów, bezpośrednia lub pośred- 
nia sprzedaż towarów) za podstawę ma -być 
wzięła wyłącznie marka polska. W równej 
mierze i nowe etaty gospodarcze na przyszły, 
rok etatowy mają być sporządzone w markach, 
polskich. Aż do emisyi banknotów polskiej 


- krajowej „Kasy pożyczkowej ich. miejsce: zajmą 


marki państwa Niemieckiego. Kasom związe 


"ków komunelnych i innym: korporacyom pra: 
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wa publicznego zabronionem jest przyjmowa» 
e rubla rosyjskiego podług kursu wyższego, 
rb. 46.30. Te same zobowią- 
zania ważne sa dla miejsc sprzedaży, urządzo+ 
nych przez związki komunalne, lub dla osób 
czy organizacyj, majacych od związków komik 


'nalnych zlecenie sprzedaży towarów. 


"Dalsze środki przeciwko sztucznemu prze- 
senianiu rubla są zastrzeżone. 
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biura Ces. Niemieckiego Prezydyum Policyi, 
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Stosownie do jeszcze ważnych. przepisów 
rosyjskich pomieszczenia w piwnicach moga 


; być tylko wtedy. zamieszkiwane, jeżeli ` 
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EA wysokości mieszkania w świetle i okna w 


te;że wysokości wystawają ponad powierzch 
nię ziemi, 

3) ściany takich mieszkań są izolowane ; 
od wilgoci, =o 

Ogledziny dokonane nóż <cyrkułowych 

lekarzy wykazały, że z 2190 pownieznych mie 


szkań w Łodzi 1921, a' „zatem 87,12% tym wy 


maganiom nie odpowiada. 
Zarządzam zatem, ażeby próżnych mie 


| szkań piwnicznych bez pozwolenia policyi nie 
| wypuszczać. To samo tyczy się mieszkań, któ» 


3 -re w. przyszłości przez wyprowądzkę lub prze 


prowadzkę zostaną opróżnione. ` 
'Zasirzegam sobie również i inne mieszka 
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zadość nie czynię w. każdej . i. „kazać 
„pozostawić je pustemi. . l 
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